Wr. 58, 


We Lwowie, Wtorek dnia 13. Marca 1888, 


Rok XXII. 


Wychodzi codziennie o godzinie 3. po 
południu z wyjątkiem niedziel i dni 
świątecznych. 

Przedpłata wynosi: 


W MIEJSCU kwartalnie . . . 4 złr. 50 ent. 
miesięcznie . . . 1 „ 50 „ 
Z przesyłką pocztową: 
Miesie enie . . 07.020. 2 zdr. — p 
w [W A stwie austrjackiem „ . 6 5 — pn 
ź Do Brus i Rzeszy niemieckiej. | 
u | » Francji .. e . . «ota po 7 złr. 
e | „ Belgji i Szwajcarji bto pOent 
E „ Włoch, Turcjii księstw Nad. | 5 k 


„n Serbii 


Numer pojedynczy kosztuje 10 ent. 
NIKE: EE CSRARASNNNKA 


LWÓW a. 12. marca. 


(Manifest do włościan hr. A 
ckiego. — Ponowna kan 
mińskiego na posła do 
datury sejmowe. — 


leksandra Krukowie- 
dydatura dr. Ignacego Ka- 
e MAY państwa, — Kandy- 
ystawa rosyjskich 
Ww Warszawie. —  Rozprzężenie dfi 
Izby posłów; kapitulacja prawicy, — Wytoczenie 
procesu Schónererowi. — Zarządzenie przeciw bur- 
szom. — Z komisji prowizyjnej.) 


Czytamy w Czowie: „W Bochni ukonstytu- 
owal się d.8. marca komitet, przedwyborczy dla 
mniejszej własności miasta Bochni i czterech in- 
nych miasteczek, złożony z 29 członków, i wy- 
brał swym delegatem na zjazd do Krakowa p. 
Konstaniego Ramulta, notarjnsza i zastępcę pre- 
zesa Rady powiatowej. Na posiedzenie przybyło 
20 członków ; przewodniczył p. Anastazy Meys- 
ner, prezes Rady powiatowej. Zastępcą przewo- 

niczącego wybrano dr. Józefa Trybulca, bur- 
mistrza miasta Bochni. Kandydata na posła nie 
przedstawiono żadnego, dlatego, ażeby uniknąć 
przedwczesnej kontragitacji przeciw wiadomemu 
Już kandydatowi dr. Franciszkowi Hoszardowi, 
którego duchowieństwo, cała inteligencja i bar- 
dzo wielu uczciwych włościan najusiłniej popie- 
Tać postanowiło. Komitet przedwyborczy na 0- 
kręg Sokołów-Leżajsk-Ulanów ukonstytuował się 
1 wybrał delegatem Stanisława Jędrzęjowicza.* 
BO m 
s = 
„ Poseł sejmowy z mniejszych posiadłości po- 
wiatu przemyskiego, hr. Aleksander Krukowie- 
cki ogłosił drukiem, jako dodatek do Setanda- 
ru Polskiego sprawozdanie poselskie, które prze- 
laczone jest nietylko dla zbudowania jego wła- 
nych wyborców, ale stanowić ma pewien ro- 
dzaj manifestu dla podburzenia włościaństwą 
całego kraju przeciwko sejmowi. Czem jest to 
Pismo, najlepiej świadczy następnjące zdanie o 
niem oficjalnego organu „Russkiej Rady“ No- 
wyj Prołom, które dosłownie przytaczamy : 
„Hr. Krukowiecki zcharakteryzował bardzo 


dosadnie zakulisową politykę sejmowej większo- | $ 


ści, i przedstawił ją tak, jak na to pozwala 
poselska nietykalność, czego nam ze względu 
na ciasne granice wolności prasy, nigdy nie by- 
losy. wo!no wypowiedzieć." 

„ Dilo podaje cały list otwarty hr. Kruko- 
wieckiego do jego wyborców włościańskich w 
dosłownem tłómaczeniu. 

0 na próbkę parę ustępów z tego pisma: 
ki „Sejm, jednem słowem, mówi hr. Krukowie- 
CKI, rozczarował mnie znpełnie, uważam go za 
zabawkę, niestety zbyt kosztowną, i jeżeliby się 
skład jego nie odmienił, to proszę Boga, by mię 
w skład takiego sejmu nie wybrano. Komitetu 
centralnego nie uznaję i twierdzę, że w każdym 
Powiecie powinien się zawiązać komitet miej- 
Scowy i działać nie w kierunku przyjaźni, czo- 
łobitności lub tradycji, ale wybierać ludzi nie- 
zawisłych, zdolnych zdać sobie sprawę z potrzeb 

aju, ichcących działać w kierunku ich zaspo- 

ojenia, 

, nW kołach znajomych mi posłów głosiłem, 
ñe posłowie powinni zakupić wielkie nabożeństwo 
W katedrach obu obrządków, uprosić naszych w 
sejmie siedzących biskupów, aby gorąco błagali 

oga, żeby Żaden z nas do sejmu nowego nie 

Wrócił, bośmy dowiedli, że nic pożytecznego dla 
kraju zrobić nie potrafimy... 

„, "Ja, jeżeli mnie wybierzecie, przyjmę wy- 
bór, i tak bojować za was będę, jak dotąd — 
jestem bardzo stałym w moich przekonaniach, i 
Nic mnie z drogi raz wytkniętej nie zwróci. 

„Jeżeli wam się zdaje, że lepiej was bronić 
będzie ktoś z pośród was — to wybierzcie go, 
JB chętnie służyć wam będę radą i czynem. Ale 
nie przedawajcie waszych głosów za judaszowe 
Srebrniki, boby was ciężka kara spotkała; bo 
brak ten poczncia obowiązków i powinności o0- 
bywatelskich, i ta strawa, lub ten otrzymany 
pieniądz spadłby kamieniem na sumienie wasze, 
i odpokutowalibyście srodze za tę płochość nie- 
tylko sami, ale i dzieci, wnuki i prawnuki wa- 
sze!“ 
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SZ6TMIETŹ DrZĘZNACZĘNIĄ 


Powieść 
W. .Koszczyca. 


(Ciąg dalszy.) 


Stali w niemym uścisku, a łzy rozczulenia 
podlewały kwiat rządki miłości małżeńskiej w 
późnym wieku, wypiel gnowany na kuchennej 
stolnicy. Gościaność jak wanilia w kremie, d0- 
dawała uroku temu uczuciu, Porównanie to, 
spadłe bezwiednie z pióra, wypadałoby uważać 
za opatrznościowe, albowiem w „Senniku egip- 
skim* zapisano jest: że wanilia oznacza „wierną 
kochankę. * , 

Mozajka życia z grubych kostek się ukłą- 
da — obok wzniosłego — skacze Śmieszne; obok 
śmiechu — kroczy płacz; obok rozkoszy wesela 
— utrapienie żrące. Im są cięższe warunki bytu 
społecznego, tem namacalniej występuje to prawo. 

Świętosław był jakby przybity, opuszczając 
Progi radcowstwa; podziękował Arturowi za po+ 
Wóz, postanowiwszy wracać pieszo do domu z 
Witoldem. Jakaś walka z samym sobą, smut- 
Kiem zaprawionym ironią malowała się na jego 
obliczu, Witold widząc to usposobienie towa- 
SZysza, podwajał swą wesołość wrodzoną. | 
ci tam u licha? — pytał rubasznie — 
czar, urok, rzucono na ciebie? Mąż tak dużej 
ręki jak ty, nie powinien nigdy, tracić animuszu. 

_— Umiem walczyć ze wszystkiem, tylko 


GAT 


Manifest ten, przedstawiający cały sejm 
jako stek bezradności, demoralizacji, lokajstwa 
i t. d. — jak donosi Gmina, rozpowszechniany 
bywa w masach ludowych w całym kraju w 
ilości 60.000 egzemplarzy w polskim i w ru- 
skim języku! Delikatnie ale bardzo trafnie 
charakteryzuje ten postępek niesłychany hr. 
Krukowieckiego , Sam przemyski. — Oto jego 
słowa: 

„Snać zapomniał hr. Krukowiecki, iż ludowi 
nieoświeconemu dość poddać myśl, że ktoś mo- 
żniejszy od niego chce na nim robić interesa, 
choćby ta myśl nie miała podstawy, aby rozbu- 
dzić namiętności socjalistyczne; dość mu powie- 
dzieć, że „surdutowi* go krzywdzą, aby wzbu- 
dzić do nich nienawiść. Zbyt przekonani jeste- 
śmy o patrjotyzmie jego, aby mu imputować 
chęć złą, a jednak musimy zwrócić uwagę, że 
emisarjnsze przed rokiem 1846 także nie w 
złych odzywali się do ludu zamiarach, gdyż 
chcieli w nim wzbudzić uczucia patrjotyzmu, a 
zamiast tego obudzili namiętności, które wro- 
gowie nasi rozdmuchując, użyli za straszną broń 
przeciw nam. 

„O jakże możnaby tu zastosować przytoczo- 
ne przez hr. Krukowieckiego słowa ewangieli- 
czne do niego samego! Niech bowiem występu- 
je choćby z najnamiętniejszą krytyką przed ty- 
mi, którzy są zdolni odróżnić osoby od ogółu 
lub stanu; wtedy możemy mu zarzucić szorst- 
kość, może on w wielu wypadkach przekonać o 
mylności zdań. Lecz niech nie sieje wiatru tam, 
gdzie on może spowodować więcej jak zwykłą 
burzę, bo orkan, wywracający wszystko, co mu 
w drodze stoi; niech nie bije się jak ów celnik 
z pisma św. w piersi, wołając: „Boże, dziękuję 
Ci, żem lepszy od innych.* Wtedy może inni 
zechcą to uznać, a to zawsze jest lepszem i 
więcej znaczącem, niż propria laus, której sobie 
poseł w omawianym liście nie szczędził.* 
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Ze Stanisławowa donoszą nam, że tam na- 
nowo staje jako kandydat na posła do Rady pań- 
stwa dr. Ignacy Kamiński! 


Zwracamy uwagę przyjaciół dr. Kamińskie- | 


go, že jeśli życzą sobie jego rehabilitacji, to ten 
rodek wcale nie wydaje się nam właściwym. 
Przecież toczy się właśnie śledztwo parlainen- 
tarne i sądowe w sprawie, która spowodowała 
go do dobrowolnego zrzeczenia się mandatu po- 
selskiego. Czyż wypada wyborcom stanisławow: 
skim przesądzać o wyniku tych dochodzeń przed 
oficjalnem ich ogłoszeniem? Z pewnością pra- 
gniemy, ażeby dr. Kamiński został oczyszczony 
z podnoszonych przeciw niemu zarzutów. Lecz 
zapytujemy, czy w takim razie, jeżeli sprawo- 
zdania z toczących się dochodzeń wypadną po- 
myślnie dla niego, czy nie będzie wówczas try- 
umf jego zupełnym, czy nie będzie on miał do- 
statecznej satysfakcji i za doznane krzywdy? 
Lecz znowu z drugiej strony, czy akt ponowne- 
go jego wyboru na posła do Rady państwa, 
przed ostatecznem wyjaśnieniem je- 
go sprawy, sam przez się mógłby być poczy- 
tywany za jego rehabilitację? Czy nie mia- 
łoby to znaczenia bardzo dotkliwej i niełojal- 


nej demonstracji ze strony miasta Stanisławo- | żo 


wa przeciwko całej reprezentacji naszego kraju? 
Co innego, gdyby, dr. Kamiński ponownie 
został wybrany burmistrzem m. Stanisławowa. 
To jest rzecz czysto lokalnego znaczenia, w któ- 
rej Stanisławów nie potrzebuje się oglądać na 
cały kraj, na sytuację Koła polskiego w Radzie 
aństwa, jednem słowem na ogólne względy po- 
ityczne. Ar 
Z wyborem dr. Kamińskiego na posła wy- 
padałoby jednak wstrzymać się tak długo, do- 
pokąd jako reprezentant m. Stanisławowa nie 
mógłby powrócić z podniesionem czołem, jako 
tryumłator nad przeciwnikami swoimi, w grono, 
z którego ustąpić musiał. Ta chwila jednak 
jeszcze nie nastąpiła — tego sam dr. 
amiński zaprzeczyć nie może, 
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Niedawno, urządzili Moskale w Warszawie 
wystawę obrazów mistrzów rosyjskich. Wysta- 
wę tę urządził i w rosyjskim klubie, znajdu- 
jącym się w skonfiskowanym pałacu hr. Zamoj- 


nie z prozopopeją. Ta mnie zawsze dławi na 
śmierć, czołgając się po ziemi. 
Wiesz co, Laookonie? wprawdzie przy- 
kra to rzecz być „duszonym przez zwoje bia- 
łych, Kaszanych kiszek z rodzenkami, zamiasź 
klasycznych wężów morskich, ale mój drogi, 
takie są zwykłe koleje życia powszedniego: 
Domyślam się, co wywołało w dnszy twej te 
zbytek rozgoryczemia. Dajesz się opanowywać 
skrupułom, tam, gdzie je świat pospolicie od- 
rzuca — bierz, čo ci samo w rękę lezie, a ucie- 


knie wnet od ciebie mizantropia! 

— Dajmy temu pokój. Przyjaźń wkłada pe- 
wne obowiązki, o których zapomnieć trudno. 
Nie chcę korzystać z prawa silniejszego, w tym 
jednym wypadku być może słusznego, ale nie 
dla mnie. 

— Cóż zamyślasz. począć dalej, słyszałeś 
przecie jak wymownie doradzała biedakowi po~ 
bitemu przejażdżkę za grąnicę ? 

-—— Wracam jutro do Grzymiłowa, i w żwier- 
ciadle Rozdy myślę utopić wspomnienia. Dzień 
pochłonie gospodarka, a w nocy, zamiast głodko 
marzyć, puszczę się z ościenią przy ogniu na! 
szczupaki i sumy, które mi okropne, spustosze- 
nia w jeziorze robią od pewnego cząsu. Ciężką 
pracą odpędzę pokusy sentymentalności. 

= Twoje jezioro nie ma w sobie wody le- 
tejskiej, a Grzymiłów zanadto poetycznie poło- 
żony, wątpię tedy w Pedał: twych zamia” 
rów. Pamiętaj i o psotniku przypadku, igrają- 
cym z najmocniejszemi postanowieniami w ser- 
cowych sprawach ?! ów ta 

Stanęli przed mieszkaniem Świętosława , 
oczekując otwarcia bramy; jednocześnie zbliżało: 
się środkiem ulicy towarzystwe wracających. doi 
siebie: Wendziaholskiego z córką Alicją i asyr 


— 
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skiego. Ponieważ — rzepz prosta — do klubu | przez Izbę panów przyjętej), tud í 
znienawidzonych djejatielów nikt z Pola-| Czechów co do czesko-morawskiej kolei Trans- 
ków nie chodzi, przeto też nikt wystawy tej | wersalnej. Dokonanie tego zamiaru było możli- 
nie odwiedzał, a dzienniki warszawskie nie po-|we, chociaż nie pewne. Lewica wszelkiemi środ- 
dawały wcale z niej sprawozdań. Wystawa w |kami chciała przeszkodzić, jakoż w komisji szkol- 
znaczeniu materjalnem zrobiła fiasko i obrazy|nej rozprawy nad nowellą w nieskończoność 
rosyjskich mistrzów, niewidziane przez nikogo |przewlekała — zawsze jednak obawiała się je- 
tylko przez garstkę diejatielów, wróciły do Pe-|szcze dążyć wierutnie bez ogródek do zniwe- 
tersburga. czenia owego zamiaru. Otóż zdarza się we 

Owoż fakt ten oburzył w wysokim stopniu |czwartek ten wypadek, że Słowieńcy chcieli 
Nowoje Wremia. Dziennik ten nie zastanowił |przy rozprawie nad etatem szkół średnich wy- 
się nad tem, jakie były powody, które roda-|toczyć od siebie rezolucję (w komisji już przy- 
kom naszym kazały stronić od wystawy, lecz|jętą), aby język słowieński nietylko w Krainie, 
stając na zupełnie niewłaściwem stanowisku, | ale wszędzie gdzie mieszkają Słowiehcy był w 
rzucił się na nas z namiętnością, zarzucając |szkołach średnich uwzględnionym, i licznie zapi- 
nam, że nawet na poln sztuki prowadzimy po-|sali się do głosu. Tymczasem, aby powściągnąć 
lityczny antagonizm. A więc, że nie tłómaczymy | powódź krasomowczą, wydano na prawicy hasło, 
na nasz język dzieł naukowych i belletrysty- |że należy tylko z konieczności dla odparcia a- 
cznych rosyjskich, że nie staramy się poznać |taków lewicy zabierać głos, i aby dlatego przy 
życia sąsiedniego narodu, że nawet nie chcemy |owym etacie tylko dwóch mowców z prawicy 
popatrzyć na utwory jego pędzla. głos zabrało. - 

Owoż całe to rozumowanie nie warte jest Nie pokierowano jednak rzeczy tak, aby 
torby sieczki. Dowodzi ono tylko, że dziennik | bodaj jeden Słowieniec głos zabrał — przemó- 
petersburgski większą pała do nas nienawiścią, |wiło dwóch Czechów, poczem uchwalono zam- 
niż admiracją prawdy. Bo  przedewszystkiem |knięcie dyskusji. Od pozostałych mowców za €- 
znakomite utwory literatury rosyjskiej są tłu-|tatem wybrany został jeneralnym mowcą Coro- 
maczone na język polski. Mamy w przekładzie | nini, Słowieńcy zaś, aby przyjść do głosu, o- 
wszystkie lepsze prace Puszkina, Lermontowa, | świadczyli, że zapisali się przeciw etatow! jak 
Niekrasowa, Gogola etę. Że nie tłumaczymy |centraliści — a że więcej było Słowieńców niż 
dzieł naukowych, to jedynie dla tego, że dzieła |centralistów, więc byłby jako drugi jeneralny 
naukowe w ogóle mało się tłumaczą. Uczeni |mowca wybranym Słowieniec, i centraliści nie 
czytać je mogą w oryginale, a szeroka publi-|mogli byli gadać przeciw rezolucji Tonklego 
czność interesuje się tylko takiemi naukowemi | (Słowieńców.) 
pracami, które popularyzują suchą wiedzę; na Pomimo że centraliści (a zwłaszcza dr. 
tem zaś polu rosyjska literatura z niczem zna-| Herbst) już nieraz używali tej finty co we 
komitem popisać się nie może, owszem sama po- |czwartek Słowieńcy, lewica uznała się za obra- 
sługuje się przekładami hopularyzacyin yen dzieł żoną, i w piątek oświadczył Sturm w imieniu 
angielskich, francuskich lub niemieckich. lewicy, że uważa się za zwolnioną od wszelkich 

, Co się zaś tyczy utworów pędzła, to oczy-| względów koleżeńskich wobec prawicy — tj. że 
wistą jest rzeczą, że Polacy byliby na nie pa- | gadaniem bez końca przewlecze rozprawę bud- 
trzyli, a dzienniki pisałyby o nich recenzje, gdy-|żetową tak, aby przed ferjami budżet już nie 
by sami rosyjscy malarze przysyłali swoje|mógł być załatwionym. Na nic się nie zdało, 
płótna do Towarzystwa przyjaciół sztuk pię-|że po mowach jeneralnych zabrał głos minister 
knych, tak jak to robią wszyscy inni cudzo-|Conrad, zaczem rozprawa nanowo począć się 
ziemscy malarze. Makarta lub Gabriela Maxa |musiała, i żałoby centralistów temsamem odpa- 
papina ściągały tłumy w Warszawie, pomimo|dały; ani to nawet nie ugłaskało lewicy, że 
e ci malarze są Niemcami. Bo nikomu z widzów | tenże minister o rezolucji Słowieńców powiedział, 
nie szło o narodowość malarza, ale o utwór je-|iż nie można jej brać na serjo, czem prawicę do 
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go myśli i fantazji. Makartowi zaś, ani Maxo-|głębi oburzył, i ściągnął na siebie dojmującą 


wi nie śniło się przytem, nadsyłając swój obraz, |odprawę ze strony Słowieńca Woszniaka i Cze- 
urządzić polityczną demonstrację.  Rosyjscy|cha Jireczka. P. Wiesenburg zaraz w piątek za- 
malarze popisali się demonstracją i doznali|czął gadanie na śmierć — bajał przez dwie nie- 
fiaska, zupełnie zresztą zasłużonego. Niech przy-|mal godziny, a gdy mu się wątek urywał, to 
chodzą do nas jako malarze, przywitamy ich |odczytywał ustępy z gazet i różnych programów 
chętnie; występując zaś w roli i w otoczeniu |śród nieustannych, drwiących śmiechów lewicy. 
„diejatielów*, niech nie liczą na naszą sym-|Jak lichem było przewodnictwo prawicy, oka- 
patję. zuje się ztąd, że sam sprawozdawca Jireczek 
» Š ujrzał się zmuszonym wnieść o odesłanie wszyst- 
w kich rezolucyj napowrót do komisji budżetowej, 
a nadto Herbst wniósł o zamknięcie posiedze- 
Przedlitawska Izba postów jest w zupełnem, | nia, co też lewica większością swoich głosów 
można powiedzieć, rozprzężeniu. Najdrobniejsze | uchwaliła, gdyż mnóstwo posłów z prawicy bra- 
nawet głosowania powinny odbywać się mocą |kowało. Więc nowe dwie przewłoki. j 
przewagi większości, chociażby nawet utrzymy- Słowieńcy, oburzeni owem oświadczeniem 
wał się wniosek mniejszości — tymczasem osta- | ministra Conrada, zebrali się na naradę, co czy- 
tniemi dniami zdarzało się, że np. zamknięcie |nić, czy nadal jeszcze popierać gabinet, a od 
posiedzenia uchwałano na wniosek lewicy i wię-|prawicy zażądali, aby się za nimi, jako wier- 
kszością jej głosów — albowiem prawica znu-|nymi jej członkami, ujęła. tę” p i 
na mowami centralistów, przewlekanemi tylko W sobotę prówadzą centraliści dalej swoją 
dla zabicia czasu, wyniosła się była przeważnie |taktykę gadania na zabój. P. Exner przez dwie 
na kurytarze, i nie było nikogo coby ją zawia- |godziny prawi przy etacie „szkół fachowych. 
domił o wspomnianym wniosku. Niemal śród braku kompletu przyjęto ten etat. 
A już formalnie kapitulowała prawica, i to | Następuje etat „szkół ludowych”. P. Lustkandl 
w sposób srodze poniżający, w sprawie nowelli |przez półtrzecia gódziny gada o wszystkich rze- 
szkolnej. Centraliści dokazali, na przekór kon- |czach i wielu innych, grozi nawet odczytaniem 
serwatystom i klerykałom niemieckim, że przed |całego dzieła br. Helferta. P. Grocholski wnosi 
ferjami Rady państwa już ta nowella załatwioną | zamknięcie dyskusji; przyjęto. Jlny mowca cen- 
nie będzie; a zwłaszcza, że stanie się to za |tralistów Moro gada półtory godziny, a gdy 
formalną uchwałą wykonawczego klubu prawicy. | zaczyna mówić jiny mowca za etatem, Mitrofa- 
Przypisać to należy złej woli centralistów — |nowicz z Bukowiny, rozwodząc się nad lichym 
ale przeważnie jednak niesłychanemu niedołęz- | stanem szkół ludowych na Bukowinie, lewica 
twu tego komitetu wykonawczego, manifestują- wrzeszczy: Kończyć! kończyć! 
cemu się, jak już nieraz niestety mieliśmy spo- W końcu wyprawił burdę p. Schónerer. 
sobność wykazywać, zwłaszcza od zebrania się| Wywoływał, że minister oświaty zabrał z ga 
aa, państwa po Nowym roku. i lerji obrazów akademii sztuk pięknych do swo- 
z. "Amlarem było rządu i prawicy załatwić w |ich prywatnych apartamentów najlepsze obrazy, 
came Posłów przed świętami wielkanocnemi bu- |czego by na Zachodzie nie ścierpiano. © po 
dzet tak, aby jeszcze go mogła Izba panów za- |gardą odparł minister, że te obrazy lvl 
twierdzić, bez nowego prowizorjum podatkowe- |obejmując swoją tekę, w nrzędó ch ano się 
Bo — a nadto spełnić gorące Życzenia konser- |ministra oświaty, i dotychczas nie Ta ph airi 
watystów niemieckich co do nowelli szkolnej (już lich zwrotu — Że zatem miniter censs=" 


stującym Ksawerym. Żywa rozmowa toczyła się |nizacji. Poskromienie pruta figle" fest 
między ostatnimi; nie widzieli stojących w cie- | dotąd... Mój poczciwy c. k. EAr, draż nes 
niu, milczących obecnie przyjaciół. słodkiem złudzeniu, A my p AO! 

— Dopóki mie zajmował miejsca M PA Tano „na durnyczki... che: ! 
slicznotki — mówił Wendziaholski — był nie= | Jazda ‘s... i i 
wygodnym, ad się staje niebezpiecznym. Czy Były to cray teroru PODATNE oeei Hu 
tylko jesteś pewna ? rawjew Wieszatiel dopiero co us M BY 
Papa musi przecie dobrze wiedzieć — denuncjancko - szpiegowskie wis EE zam 
odpowiedziała Alicja -— że w podobnych spra- |nad świeżo pogoką zbryzgan ń fear u ae i 
wach, my, kobiety, jesteśmy nieomylnemi. Witold nie całkiem zgady wa KT gee 

— Jesteśmy teraz na pozytywce, wedle|wiono, gdyż nie przyjmował , Ja Arad: J, | 
pani sowietnikowej — dodał Ksawery przy ogól: | udziała w ruchu 1863 T, to Swię ted Topy 
nym wybucha wesela, wszyscy bowiem wiedzieli | miał, bo chociaż liczył pb siedemnasty 
od niego o niefortunnym przypadku imci Klo- |rok, był z Platerem, a nasięg zę 9 
tyldy — z nim żartów nie ma, trzeba go Ko-|sprzątnął kilku Moskali Św e nikt o tem nie 
niecznie odsunąć, uczynić nieszkodliwym. wiedział, gdyż mieszkał g K tę na Białejrusi 
i 6 — rzekł Wendzia- gdzie powstańia wcale nie sA 

Co to za szarady układa Szanowny me- 

Galicjaninem. | cenas? Rodem kurki czubate... coś podejrza- 


— 


Nasza archeologiczna, 
stosunki... 


gdzieindziej, n. 
ślicie ? 


nie w pojedynkę wła 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują: 
We LWQWIE bióro żdminietracji „Gazety Nar." 
plac Halicki w pałacu W. Ulanieckich. Ogłoszenia 
w Paryżu przyjmuje wyłącznie dla „Gazety Nar.“ 
ajencja pana Adama, Rue Clément, £ Paris, Otto 
Maass w Wiedniu, (Haasenstein et Vogler) nr. 10 
Walfschgasse, A. Oppelik, Stadt, Stubenbastei 2. 
M. Dukes, I. Riemergasse 18. Rudolf Mosse, Seiler- 
statte nr. 2.. Henr. Schalek, jen. ajencja centr. 
eksp. ogłoszeń, G. L., Daube et Cmp. Wollzeile 12., 
Maurycy Stern, Wollzeiłe 22., w Hamburgu pp. 
Haasenstein et Vogler, Rajohman et Frendler w 
Warszawie Senatorska 22, W. Kukliński w Krakowie. 
OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 cnt. od 
Re objętości jednego WiSEózą dzbaja ae. l 
amy w ru adesłane 
RO et. od wierówa, eTii 


tudzież życzenie |zabrał te obrazy z galerji. Na tem skończono 


posiedzenie ! 

Tymczasem odbywała się ciekawa historja 
za kulisami. Prawica przekonała się, że lewica 
chce fortelem nie do, uścić załatwienia budżetu 
przed świętami. Prezydent Smolka zniósł się z 
p. Sturmem i zebrał się na naradę komitet wy- 
konawczy prawicy jak i lewicy. Prawica żąda- 
ła, aby lewica ograniczyła liczbę swoich mow- 
ców i aby mowcy krótko gadali — natomiast 
klub lewicy zażądał, aby prawica zawiesiła ob- 
rady komisji szkolnej. I przyszedł do skutku 
kompromis, że nowella szkolna już nie będzie 
załatwioną przed-świętami, lewica zaś dopuści 
załatwienie budżetu — a pozostają jeszcze eta- 
ty ministerstw handlu, rolnictwa i sprawiedli- 
wości ! 

Narada wykonawczego komitetu prawicy 
miała być wielce bnrzłiwą. Ks. Liechtenstein 
uporczywie domagał się załatwienia nowelli 
szkolnej — ale wreszcie ustąpił, gdy Czesi przy- 
stali na zwłokę w załatwieniu czesko-moraw- 
skiej kolei Transwersalnej. 

Izba posłów widocznie już dojrzała do roz- 
wiązania! Ale przeszkadzają temn projekta po- 
datkowe ! 


* 
* bd 


Wiedeński sąd karny'wytoczył posłowi Schó- 
nererowi proces z powodu jego mów i postępo- 
wania podczas studenckiej pijatyki na cześć śp. 
Wagnera i na dworcu kole! Północnej przy od- 
prowadzeniu akademików wrocławskich. Prezy- 
dent Smolka otrzymał w sobotę wieczór poda- 
nie sądu o zawieszenie nietykalności poselskiej 
p. Schónerera, a to pod zarzutem zbrodni zabu- 
rzenia pokoja publicznego, a podobno i zdrady 
stanu. 

Zarazem rozwiązany został wiedeński Deut- 
scher Studenten-Verein, a z niemieckiej czytel- 
ni politechników wystąpiło dwóch profesorów. 

W komisji językowej Izby posłów przedło- 
żył d. 9. bm. p. Madejski sprawozdanie swe 
o wniosku Wurmbranda, dotyczącym uznania 
języka niemieckiego za język państwowy. 
Wniosek przejścia nad tem do porządku dzien- 
nego jest motywowany naprzód tem, że Wurm- 
brand pomimo kilkakrotnego wezwania nie o0- 
kreślił pojęcia języka państwowego, dlatego też 
wniosek z powodu braku jasności nie może być 
ustawodawczo ujęty w formę. Powtóre wniosek 
sprzeciwia się zasadniczo artykułowi 19. konsty- 
tucji, który orzeka równouprawnienie języków. 
Po trzecie $. 11. ustawy zasadniczej © repre- 
zentacji państwa wylicza sprawy należące do 
kompetencji Rady państwa, a między niemi nie 
znajduje się rozwinięcie artykułu 19. ustawy 0 
powszechnych prawach obywateli — dlatego 
też Rada państwa jest w tej sprawie niekom- 
petentną. Nakoniec język niemiecki w skutek 
ogólnego dobrowolnego uznania ma faktyczny 
przywilej — a w tem jest dla niego większa 
rękojmia, niż w projektowanej ustawie. Sprawo- 
zdanie przyjęła komisja 17 głosami przeciw 7 
głosom lewicy, która zapowiedziała wniosek 
mniejszości. 

Na posiedzeniu komisji prowizyjnej d. 8. 
bm., które trwało 10 godzin, przesłnchiwano 10- 
żynierów schwarzowskich, Schirmera i ENa 
Pierwszy wykazywał, jak wielu ludzi we Wiedni 
żyje ze spraw kolejowych, choć bezpośrednio m? 
mają z niemi styczności. Wymienił też awa w = 
kie dzienniki centralistycz ki” 3. skiej 
jego pośrednictwem wzięły łapówki w SP 
galicyjskiej kolei Transwersalnej. 


Korespondencje „Gaz. Nar.“ 


Wiedeń d. 7. marca. 


(§.) Skandal niesłychany, jaki niemieccy 
bursze na komersie Wagnera wyprawili, dopiero 
zaczyna szersze koła interesować. Ogólnie dziwią 
się, iż pod okiem komisarza policji mogła w ogóle 
podobna demonstracja przyjść do skutku. Wszak 
pito tam bez wszelkiej ogródki toasty na je- 
dność państwową wszystkich Niemców. Wyra- 


IV. 


Na jednej z uliczek Śródmieścia Lwowa, w 
półmrokt i ciszy wieczornej — gazu jeszcze nie 
zapalono — któś od domu do domu chodził, 
pilnie odcyfrowując numera. Unikał widocznie 


zapytań, aby nie zwracać na siebie uwagi. Ta 
tajemniczość obudziła ciekawość przechodnia, 
dopiero co wchodzącego na uliczkę. Swieżo 
przybyły, poprawił złotych okularów, krząknął 
znacząco i pospieszył naprzeciwko badacza nu- 
merów. 
— Servus! cha! cha! pod ziemią umiecie 
odnajdywać, a tymczasem nie poznajecie nlic 
snego miasteczka ? 


„Uprawnieni do brania udziału w Qgólnych 
Zgromadzeniach są tylko ci członkowie, 
którzy wpłacili gotówką na rachunek 
swego udziału przynajmniej kwotę ró- 
wnająeą się najniższemn udziałowi ($. 
58. stat 50 złr.) 

Każdy z członków ma przy uchwałach powziąć 
się mających jeden głos. 

„Za instytncje i Stowarzyszenia 
biorą udział w Ogolnych Zgromadze- 
niach wykazani ich pełnomocnicy. 

„Inni członkowie stowarzyszenia biorą udział 
w Ogólnych Zgromadzenia tylko osobiście.“ 

Zmiana ta dąży: 

1. aby instytucje i stowarzyszenia, będące 
członkami naszego Towarzystwa, mogły brać udział 
w Ogólnych Zgromadzeniach i miały wpływ na tok 
spraw naszego Stowarzyszenia, co wobec dzisiej- 
szego brzmienia powołanego Sfn, wykluczającego 
wszelkie pełnomocnictwa, jest niemożebnem ; 

2. aby na tok spraw naszego Stowarzyszenia 
mieli wpływ tylko ci członkowie, którzy wpłaciwszy 
przynajmniej najniższy ndział (50 zł. w. a), dali 
dowód, że im na rozwoju Stowarzyszenia zależy, 
gdyż powierząją mn swoje fundusze i starają się o 
powiększenie jego zasobów. 

P. Zygmunt Friihling zabrał głos prze- 
ciw zmianie. Podnosząc, Że z ogólnej liczby 
1700 członków 1000 nie spłaciło dotychczas ca- 
łego udziału, oponent mniema, że nieprzypu- 
szczenie tych 1000 członków do udziału w ogól- 
nych zgromadzeniach, byłoby zamachem na tych 
właśnie, którzy dali podstawę do zawiązania 
Towarzystwa. Oponent widzi we wniosku pewne 
dążenie do wytworzenia przewagi kapitału w 
Towarzystwie, któreby przybrało przez to jakiś 
charakter burżoazyjny. 

Mowcę poparł zupełnie p. Hodak. 

„ W odparciu zarzutów zabrali głos pp. Zgór- 
ski, Pierożyński, Niemczynowski, Szwejkowski, 
dr. Skałkowski i dr. Gerstmann jako członek 
Rady nadzorczej. Wszyscy opierali się na po- 
danych powyżej motywach wniosku. 

Po replice p. Friihlinga zabrał głos dr. J ä- 
germann, który dziwi się, Że nie otrzymał 
przed zgromadzeniem projektu zmiany statutu, 
który rozesiano prawdopodobnie tylko do przy- 
jaciół dyrekcji. Wyraża przekonanie, że gdyby 
członkowie wiedzieli byli przed zgromadzeniem 
o projektowanej zmianie statutu, to byłoby się 
zebrało więcej przeciwników. Mowca obawia 
się, ażeby później nie podniesiono minimum u- 
działu do 1000 a nawet 10.000 złr., i proponuje, 
ażeby dotychczasowym członkom pozostawiono 
nadal prawo głosowania, a tylko  zastoso- 
wano zmianę statutu do nowo wstępujących 
członków. Następnie popiera mowca argumenta- 
cje p. Friihlinga i zbija wywody poprzednich 
mowców, przemawiających za zmianą statutu. 
Popleczniey dyrekcji przerywają p. Jagerman- 
nowi, który zirrytowany tem postępowaniem, u- 
nosi się i powiada, że na podstawie statutu nie 
wolno Żadnemu z członków dyrekcji zaciągać 
pożyczki w Towarzystwie, tymczasem obiegają 
gadki po mieście, że członek dyrekcji dr. Zgór- 
ski pożyczył w Towarzystwie naszem kilka ty- 
sięcy zir., uprasza więc o wyjaśnienie. Dyrektor 
Dąbrowski powiada, iż jest to kłamstwem. 

Dr. Zgórski używa jeszcze bardziej 
ostrego wyrażenia, powiada bowiem, iż robienie 
takiego zarzutu jest imfamią, i żąda wybrania 
komisji rewizyjnej, któraby zbadała tę sprawę 
i ogłosiła w pismach. 

Prof Jigermann tłóćmaczy, że chodziło 
mu tylko o wyjaśnienie, po przemówieniu je- 
dnak p. Dąbrowskiego uważa wybranie komisji 
za zbyteczne, gdyż wystarczą mu zapewnienia 
p. Dąbrowskiego, że pogłoska o jakiej wspo- 
mniał jest bezpodstawną. 

Pomimo to wybrano żądaną przez p. Zgór- 
skiego komisję, w której skład wehodzą pp. 
Rewakowiez, Stokowski i Smaławski. 

Po przemówieniu pp. dr. Goldmanna i spra- 
wozdawey dr. Krzyżanowskiego, przyjęto więk- 
szością projektowauą zmianę statutu. 

Pozostałą z rachunku resztę zysków w kwo- 
cie 85 złr. 94 ct. uchwaliło zgromadzenie, dla 
uczczenia pamięci Alfreda Młockiego, na rzecz 
kółek rolniczych i komitetu wydawnictw ludo- 
wych. 

Nareszcie przystąpiono do wyborów. W 
miejsce pp. Piotra Grabowicza i Alfreda Młoc- 
kiego wybrani zostali do Rady zawiadowczej 
pp. Karol Klimowicz i Juliusz Ross. 

W miejsce ustępujących w mysl statutu 7. 
członków Rady zawiadowczej wybrani zostali: 
Adolf Aleksandrowicz, Maciej Kostecki, dr. Ka- 
rol Maly, Seweryn Prexel, Zygmunt Richtmann, 
dr. Zygmunt Samolewicz i dr. Władysław Za- 
jączkowski. 

Wszyscy, z wyjątkiem p. Samolewicza, za- 
siadali dotychczas w Radzie zawiadowczej, p. 
Samolewicz wszedł w miejsce dr. Piotra Grossa. 

Do komisji rewizyjnej wybrano nanowo pp. 
dr. Goldmanna, Karola Klepunowskiego i Eu- 
geniusza Wędrychowskiego. 


umiarkowanie mówi, że ci ludzie, znalazłszy się 
w ankiecie na walnem, lub okręgowem zgroma- 
dzeniu, albo nawet na zebraniu wyborczem (we- 
sołość prawicy), w jednej chwili tracą pewność 
siebie, zdrowy, umiarkowany sąd zmieniają na 
szablon i frazesy, a pełny piersiowy głos swe- 
go przekonania pozwalają zagłuszyć falsetowi 
wygłoszonego hasła, według którego nędza i u- 
cisk podatkowy ciążą na nas fatalnie, a kto w 
ten dogmat nie wierzy, ten jest fiskalistą i zdraj- 
cą. (Brawo i wesołość). Wynoszenie się nad 
drugich nie jest zapewne sympatyczne, ale jest 
ono łatwiejsze do darowania i bardziej ludzkie, 
jak to konsekwentne poniżanie się, które nas 
już od 10 lat opanowało. 

Nie mało śmiano się z „Graude nation* 
Francuzów z przed 1870 roku — mniej zape- 
wne szydzą z „pierwszego oświeconego ludu ku- 
li ziemskiej* dzisiejszego niemieckiego państwa, 
chociaż tu nierównie silniej występuje zarozu- 
miałość. Ale płakać trzebaby nad takiem pań- 
stwem, którego przedstawiciele i obywatele 
przy każdej sposobności wrbi et orbi zwiastują, 
że Austrja na najniższym szczeblu, poza wszy- 
stkiemi innemi krajami w tyle pozostaje. 

Gdyby tak w istocie było, nie możnaby za- 
pewne na takie smutne, beznadziejne przyzna- 
nie się do niemocy nic poradzić. Tak się jednak 
rzecz niema, i dla tego to zwątpienie, ten ża- 
łości pełen pogląd, który paralizując wszelki 
poryw do czynu, wszelką chęć ofiar, a ma- 
miąc nieświadomych, zachęca do łowienia ryb 
w mętnej wodzie, a za granicą nieobliczone 
szkody nam wyrządza — to pojęcie, powtarzam 
jest jednym z tych błędów, o których Talley- 
rand powiadał, „że szkodliwsze są niż zbro- 
dnie same.* (Bardzo dobrze! z prawicy.) Otóż 
dla poparcia mego zdania i twierdzenia, poda- 
łem jak sądzę dostateczne dowody, i wzywam 
moich przeciwników do uczynienia tegoż same- 
go; wzywam przedewszystkiem ekonomistów we- 
dle teorji Schoppenhauera i Buddhy (wesołość 
prawicy), którzy ciągle głoszą Nirwanę, ze 
względu na podatkowe stosunki nasze, aby po- 
dobne dowody na poparcie swych twierdzeń 
przedłożyli. (Brawo, z prawicy.) Nim jednak te 
dowody zobaczę, trwać będę w mojem przeko- 
naniu, że obecnie jest dla Austrji epoka budzą- 
cego się ruchu gospodarczego, który mógłby się 
normalnie utrwalić, gdyby nie wielki polityczny 
błąd, jaki się niestety już nieraz w Austrji wy- 
darzył, błąd przygotowujący temu ruchowi stra- 
szny prędki koniec. (Brawo! z prawicy.) 


jmiąło przywrócić rozpędzone zakony jako sto- 
warzyszenia religijne. Sprawozdawcą wybrany 
został przez komisję Jules Simon. Otóż w imię 
wolności domagał się, aby i zakony mogły ko- 
rzystać z tego prawa. Minister spraw wewn. 
Waldek-Rousseau odparł imieniem rządu: że 
prawo takie pociągnęłoby zastrzeżenia i wzglę- 
dem stowarzyszeń cywilnych, a byłoby przywi- 
lejem dla zgromadzeń religijnych, bo rząd nie 
byłby w stanie zastosować jednobrzmiącego pra- 
wa dla najrozmaitszych stowarzyszeń. naszej 
strony dodamy, że Izba posłów nie uchwali pro- 
jetku prawa, któreby dawało swobodę zako- 
nom religijnym. Można przewidywać, że projekt 
przygotowany przez Dufaura, a broniony przez 
Jules Simona nie wyjdzie na korzyść korporacyj 
religijnych. 

Dziś otrzymałem odezwę od członków czy- 
i: polskiej, o której wspomnę w następnym 
liście. 


mieux. Dnia 20. lutego, w piątą rocznicę swego 
obioru, Leon miał liczne u siebie zgromadzenie, 
gdzie byli kardynałowie, prałaci i świeccy. Za- 
pytywał ich głośno o wiadomości. Zagadnął 
„poczciwego* Simeoniego, jak go nazywa, o in- 
teresach Propagandy; Hassuna o sprawach wscho- 
dnich, Howarda o Irlandji (okazując niezbyt 
wielkie zadowolenie z Anglii), Ledóchowskiego 
zaś o rzeczach polskich. Oznajmił ugodę zawar- 
tą z Moskwą, i rzekł, może nie bardzo ostroż- 
nie, ale z wielką i chwalebną szczerością, Że 
nie otrzymał wszystkiego, czego sobie życzył, 
ale to, co było tylko możliwem. Zamilezał 


żniejszej zdrady stanu trudno sobie wyobrazić, 
a przecież panowie autoramentu niemiecko-na- 
rodowego gniewają się niesłychanie, jeśli się ich 
łagodnie fakcyjnemi zowie. Wszystkie te i tym 
podobne demoustracje patronizuje lewica, cho- 
ciaż z drugiej strony czasami zapewnia o swej 
lojalności. Dziś „ubolewa* rektor wszechniey 
nad „smutnemi zajściami*, nota bene jeśli spra- 
wozdapia dzienników były prawdziwe. Dziwna 
rzecz, że p. rektorowi dopiero teraz zebrało się 
na „ubolewanie*. Rząd z swojej strony okazuje 
się również wobec podobnie wyzywających i na- 
der skandalicznych demonstracyj za słaby. Nie | 7 [ 
ma się czego się łudzić. Są to objawy Germanii|o rzeczach niemieckich, a to jego milczenie wy- 
irredenty, i z tem się też już teraz liczyć wy-|dało się znaczącem po zapytaniu Ledóchowskie- 
pada. Teraz jeszcze w początkach łatwiej było-|go o sprawy polskie. Potem zmieniając ton po- 
by stłumić te dla państwa austrjackiego nie-|ufały i ojcowski, zapytał sekretarza stanu czy 
bezpieczne objawy. Później będzie to o wiele| było co nowego z Moskwy. A kardynał Jaco- 
trudniejszem. Rektor wszechnicy mówi coś o| bini pokorny i zakłopotany wyjąknął, że tegoż 
wytoczeniu dyseyplinarnego śledztwa, po któ-|właśnie rana nadeszły były z Petersburga sta- 
rem jednak nie wiele można się spodziewać, po-|nowcze odpowiedzi dotyczące ugody, tudzież 
nieważ ryba cuchnie od głowy, i właśnie też|inne szczegóły niedyplomatycznie wygłosił, i 
panowie profesorowie wiedli na owym koncer-|byłby może jeszcze nagadał więcej, gdyby mu 
cie rej w demonstracjach. opowiadania w sam czas nieprzerwano. i 
W Izbie poselskiej od pogromu lewicy przez „Bardzo trudno, aby nastąpiła odpowiedź 
Hausnera 1 ministra Dunajewskiego ciszej trochę jna list cesarza Wilhelma. Przeszłego wieczora 
i znośniej. Stronnicy Herbsta spuścili nieco z to-| Ojciec święty zwołał pospiesznie komisję stałą 
nu, ponieważ i sprawa prowizji zaczyna|pięciu kardynałów, których się radzi w rze- | i 
się gubić w piasku o tyle przynajmniej,|czach niemieekich, a którzy są: Ferrieri, Nina, | W. zeszłym roku przystąpił do tego nadto 
iż takowa ani na prawicę, ani na rząd w Ża-|Franzelin, Ledóchowski i sekretarz stanu Jaąco-|i trzeci symptom: samobójstwa, które od 30 
dnym nie oddziała kierunku. Była to od począt-|bini. Niewiadomo co zdecydowali, ale zdaje się, lat bez ustanku ogromnie się wzmagały, dość 
ku sprawa osobista,, i taką też pozostanie, a|że oświadczyli się za potrzebą poczekania na | Znacznie zmałały w całej Austrji, a w szczegó|- 
zapęd prokuratorski p. Koppa nie przyniesie po-|notę rządu pruskiego, obiecaną urzędownie i po- ności we Wiedniu ; „ta okoliczność niechaj bę- 
żądanych owoców. ufnie; ponieważ zaś drugi list cesarza jest tyl- dzie poważuem uwieńczeniem tego weselszego 
Obrady budżetowe mają się skończyć za|ko odpowiedzią na drugi list papieża, więc za- |obrazu, który roztoczyłem wobec smutnego o- 
dni ośm, co jednak wcale pewnem nie jest, gdyż |znaczyć wypada wyborne usposobienie przesła- | brazu ludzkich stosunków w Austrji, jaki nam 
lewica zalewa Izbę ciągle powodzią swej wymo-|wnego monarchy i wyglądać noty, aby się prze- zwykle przedstawiają. , À 
wy. Wczoraj np. Lustkandel mówił przy rozpra-|konać czy rząd berliński odstępuje od postano-| Że liczba konkursów i upadłości obecnie 
wie nad etatem ministerstwa oświaty przeszło | wienia, aby pierwszy krok uczyniony był przez | mniejszą jest, niż w epoce między r. 1873 a r. 
półtrzeciej godziny, a wszystko, co mówił, było| papieża. Trzeba bowiem wiedzieć, że na, pięciu 1878, nie chcę do tego zbyt wielkiej przywią- 
plewą. Izba wypróżniła się po obydwóch stro- | wspomnionych kardynałów trzej są jawnie prze- zywać wagi. Bo kwestją ta ma dwie strony: 
nach, gdyż zarówno prawica jak i lewica, z ma-|ciwni wszelkiemu ustępstwu lub złagodzeniu do- zmniejszanie się liczby konkursów i upadłości 
łemi wyjątkami, wyniosła się na korytarz. Dziś|póki zniesionym nie zostanie zupełnie „Kultur- | można uważać jako wzmagające się uzdrowienie 
miał p. Lustkandel również głos zabrać. Strach |kampf*, lub przynajmniej zmodyfikowanym co stosunków handlowych, lecz można to jeszcze 
przejął prawicę na myśl słuchania przez jakie|do dwóch punktów wskazanych w nocie kardy- uważać i jako skutek gwałtownego wycofania się 
trzy godziny andronów arcynudnych tego „kra-|nała Jacobiniego — Ledóchowski i Franzelin ludzi od wszelkich przedsiębiorstw. Ponieważ 
somowcy*, więc też prawica zrobiła lewicy ma-|należą do tej trójcy. Od nich to nadewszystko | nie chcę do tego faktu zbyt wiele przywi zy- 
łego figielka. Po przyjęciu wniosku o zamknię- | pochodzą rady oporu, osobliwie od pierwszego... wać wagi, proszę jednak wyraźnie , abyście 
ciu dyskusji, mieli jeszcze jeneralni mowey głos| Mowa Windhorsta była arcy-nieroztropną , po- | pauowie do innego faktu, który często za czar- 
zabrać. Aż oto odczytuje prezydent Smolka, że| wiedzianą umyślnie na zerwanie rokowań. Jej|no i przesadnie bywa przedstawiany, t. j. do 
z kilkoma lewiczakami, pomiędzy tymi Lust-| gwałtowność i niewczesność niepodobały się| wzrostu liczby licytacyj egzekucyjnych nie przy- 
kandel, zapisało się z prawicy przeciw aż|wielce papieżowi, który zaczyna widzieć jasno wiązywali absolutnie smutnego znaczenia. Mała 
czternastu mowców. Zgroza, zdrada — prawica ļjaki jast prawdziwy cel tego stronnictwa, na liczba przymusowych sprzedaży wskazywać bę- 
będzie miała większość przy wyborze jeneralne-| pozór religijnego a w rzeczywistości polityczne- dzie zawsze na istnienie pewnej klasy luduości 
go mowcy przeciw, i p. Lustkandel nie przyj- |go, a oraz jego naczelnika, byłego pierwszego posiadającej grunta, lecz niemającej żadnych po- 
dzie wcale do głosu! Sztuczka udała się też| ministra w Hanowerze i rzecznika hanowerskie- trzeb, nieużywającej kredytu i pogrążonej W zu- 
wyśmienicie, gdyż jako jeneralnego moweę prze-|go pretendenta. Ojciec święty, wystawiony na pełnym zastoju. Natomiast „w czasach i okoli- 
ciw wybrano p. Tonkli z prawicy. Rozumie się,|różne i przeciwne prądy, nie ma ani odwagi|cach podnoszącego się ameliorowania, wzrasta- 
że lewica była „oburzoną*, chociaż raczej była |zdeeydowania się, ani nawet swobody. Ciągną |jącego ducha przedsiębiorczości, czynienia na- 
powinna śmiać się ztego „zajścia z mańki*. A-|się więc dalej dwuznaczności, a temi dwuzna- |kładów, musi to wywoływać zawsze pewną ilość 
le na to „sittlicher Ernst“ nie pozwala. |cznościami dokonywa się upadek kościoła i po- |katastrof, tak jak rozwój żeglugi wykazuje 
Nowella szkolna przyjdzie jeszcze przed|gorszenie zdrowia najwyższego pasterza.“ wzrost cyfry rozbitych okrętów. 
świętami pod obrady Izby. Zdaje się, że lewi- Wszystko to jest bardzo ciekawe, a nawet Powiedziałem, że liczba przymusowych 
czaki przy $. 48. opuszczą salę obrad, oświad-|zajmujące dla Polaków; ale nie trzeba zapomi- sprzedaży wzrasta. Odnosi się to do r. 1880., 
czając, iż ten paragraf zawiera zmianę konsty-|nać, że Symmach, ktoby on nie był, należy do|w którym było ich niestety 13.677 wobec 12.360 
tucji, do której większości dwóch trzecich czę- | przyjaciół Prus, i że oczywiście przesadza wpływ |". zeszłego. Pierwszy rzut oka i proste prawdo- 
ści głosów potrzeba. W Izbie panów nikt z le-| kardynała-prymasa polskiego w Watykanie. podobieństwo przemawiają za tem, że w roku 
wicy tego nie podniósł, więc też dziwniejszem 1881 przynajmniej w roku 1882 nastąpiło pe- góły : 
będzie takie postawienie Kwestji w Izbie po- wne polepszenie stosunków. Ponieważ jednak Liczba członków wynosiła z końcem 1881 
słów przez stronnictwo Herbsta, które przecież nie mam pod tym względem cyfr zupełnie wia-||>go — w r. 1882 pyb 101 aa $ na Z 
na każdym kroku deklamuje o swej solidarno- rogodnych, przeto wstrzymuję się z rezonowa- tych rękodzielników i przemysłowców 583, handla- 


ści z lewicą Izby panów. Ale logiki w postępo- niem i przyjmuję ten ostatni rezultat jako je- ipi i 
A i ) MSIE ai r > i - s fa y i kupców 73, fabrykantów 9, rolników 47, wła- 
waniu lewicy trudno szukać. wy, jakie miały miejsce w Izbie posłów i sena-jdynie udowodniony. Lecz tu, jak w ogóle wszę- Micielifd dzikstaGtów większych posiadłości 42, u- 


P. Euzebiusz Czerkawski dzielnie broni, przy |Cie. Jedna z powodu projektu pp. Andrieux i Bą- | dzie absolutna cyfra bez porównywania jej z inne- 3 N i. 
rezprawie szezegółowej nad Duds interesów | rodot o przejrzenie i naprawę konstytucji. Roz-|mi nie na wiele się 4 p Jeżeli np. mówią, | my w © latać c 723, kapitalistów 252, towa- 
Galicji. Dotychczas zabrał on głos trzykrotnie, | Prawy te miały służyć za kamień probierczy,|że w Galicji przymusowe sprzedaże z cyfry| Ni deial atse ronka karnan 
a to przy regulacji rzek, wyłuszczając w sposób | CZY teraźniejsza Izba jest w stanie wytworzyć | 1.326 z r. 1874 w r. 1879 wzrosły na 3.064, to Kwota" wyfosiła 199400 2E dolo ea rze p 
przekonywujący, iż Galicja co do tej sprawy po| większość rządową, lub nie? A to z tego po-|wywoła to smutek, a nawet przestrach. — Wra- j omoa Aoa złr. 79 Ei SEA 
macoszemu jest traktowaną. W rozprawie nad | wodu. Po utworzeniu obecnego ministerjum od-|żenie to jednak łagodzi się, jeźli się doda, że Fana rezafzoGY wynosi TONA Wkład- 
etatem ministerstwa oświaty przemawiał wczo-|Czytana była deklaracja, w której rząd zapo-|w zamożnej, poważnej, urodzajnej i mniej opo- A ba raćhanók biezs y Pdi 483.582 złr. 8 ct 
raj. a dziś znowu dzielnie kruszył kopie w spra- | wiedział, iż będzie jego zadaniem unikać wszel-|datkowanej Bawarji, w tej samej epoce skala czyli o 21.973 złr 4 t aS niżeli ponoć 
wie utworzenia medycznego faknltetu przy wsze- | kich drażliwych rozpraw. Jakby na przekór wy-|wzrostu przymusowych sprzedaży była ta sama,| "Wg p w rachunkach bieżocych Wzunówł mię znac 
chnicy lwowskiej. (łodnie będzie p. Czerkaw. |szła na jaw sprawa naprawy konstytucji, ta sa-|w mniejszej wprawdzie rozciągłości bo z 360 naj onio: kredytu bankowego aars anógi alo zna- 
skiemu w dalszym toku rozprawy sekundował |ma, o którą rozbił się gabinet pod przewodnie-|869 lecz w tym samym stosunku jak w Galieji|j 0 * * y apana pe a a EG 
y „rozprawy . | ; : i , mierze jak w r. 1881. Dnia 31. grudnia wynosił 
p. Hausner, który przy kilku pozycjach zapisa- twem Gambetty d. 26. stycznia roku zeszłego. tj. Z i na 2 la proc, Ma, dług zaci iet w kasie oszczędności 55,502 zł 
ny jest do głosu. Przyznać należy, że ministerjum pod prze- Jeszcze bardziej łagodzi się to przygnębia- NA wiz E RN neni Mibien Ww 
Od niedzieli nie było posiedzenia Koła pol-| Wodnictwem Juliusza Ferrego umiała skorzystać | jące wrażenie, jeżli sobie przypomnimy, że w A UŚ lęgi ik BARN 227151" ikono, A h 
skiego. Tłumaczy się to tem, iż obrady w Izbie |Z przeszłości, a odczytane oświadczenie rządowe | Wirtembergii w kraju liczącym mniej niż ',|wopo; Soos złe 68 cp watdie TAURI tło 
mało pozostawiają czasu dla czynności klubów | wywołało ogólne zadowolenie swym jasnym po- |część galicyjskiej ludności, w epoce między mman kacitała obcego do właanoncć FE a a 
parlamentarnych. glądem. Najpierw oświadcza, iż nie jest prze-|1861—56, w czasie zarazy na ziemniaki i go-|- po” E i ats a Teas 
ciwnikiem reform, ale pragnie, aby się one w|rączki emigracyjnej — liczba egzekucji rocznie| nero P% RDA fakenima +.” toaoip - 
należytym porządku odbywały i nie tai, że przy|3 do 5 tysięcy wynosiła, a więc o 3 do 4 razy| "op, „ok udzielono 3 5 kac dr 
tej sposobności chce się przekonać — czy po- |była większą jak obecnie w Galicji — a prze-| Age: żali "GE a> Rós hę par 
siada zaufanie Izby? Dalej wyjaśnia, że przej-|cie mimo to obeszło się bez socjalnych przewro- SE 4 k a a b. ya Ag 2 a, ALCU 
rzenie konstytucji wymaga większości i w sena-|tów i przemian — a obecnie ten stan rzeczy |oo] Po*ho.go M, Op Piano STM lis; COREY 
cie, która dotąd się nie uwydatniła, coby nad- |ustąpił stanowezemn rozkwitowi. Co jednak | 1991: ° p RE. 0a. sód pk ae 20 lą 
zwyczaj utrudniło położenie rządu, bo ztąd mo-|jest najwymowniejszem, to wzrost długów| 38m kwotę 565.476 złr., a niesplacona reszta 
głoby podwójne niebezpieczeństwo, raz, Że po-|wszystkich realności w Austrji W tym wzglę- | 41-922 złr. jest a OCE wasi FEE 
rząd wyszedłby z takiej próby osłabiony, a|dzie doszedłem do wyniku, który mnie samego chodzi przeto obawa znaczniejszych strat, Od roku 
wtóre spór zaostrzył by się między dwoma|nawet w najwyższym stopniu nderzył, gdyż po-| 99! a pO aee UE enkai kie. 
częściami parlamentu. dobnego wyniku nie mogłem się spodziewać. | 9Jt" 12 bu X AŻ eati „i mó” 4 Tai? k 
W Izbie przez usta p. Madier-Montjan wołają :| Zasługuje on zatem na pełną uwagę. WALT DEAE AD, z ARSi S00 st. 
uderzyć na senat! — a cóżby było gdyby w ten Wzrost długów, t.j. nadwyżka wpisanych |! 2> ten cel kredyt wynosi? łącznie 245.900 zł, 
sposób senat odpowiedział Izbie? Oto jak się| wobec wykreślonych hipotecznych ciężarów — |7 7880 spřacono dotąd przez zaciągnięcie pożyczek 
ministerjum zapatruje na nieuzasadnione dążenia | wynosiła na wszystkich realnościach w Austrji hipotecznych — przeważnie w gal. Kasie oszczę- 
stronnictwa radykalnego, które utrzymuje, że|w roku przesilenia, tj. 1873 220 milionów, w r.| ności — na wykończonych już 16 domów kwotę 
nie chodzi o pokonanie senatu, ale o agitację|1874 134 míl, w 1875 r. 152 mil, w 1876 r.| 125-200 zł. tak, że pozostaje dla nas jeszcze przy 
przeciw niemu w kraju. Kto tak twierdzi od-|114 mil, w 1877 39 mil., w 1878 50 mil, w r.|ipotece 8 domów kwota 117.700 zł, z czego znów 
powiada ministerjum, ten nie zna kraju. Oprócz |1879 30 mil, a w 1880 r. 72!/, mil. dobra ta-|* Pozycji z kwotą 94.000 zł. znajduje się już w 
doborowych polityków, którzy tworzą projekta, | bularne w tym roku pewną sumę długów ze-|*9m stadjum, iż spłata naszych wierzytelności przez 
porusza się, żyje sześciomilionowa masa wybor- |pchnęły, a mała własność, realności miejskie i |7%98niete pożyczki hipoteczne lada dzień nastąpi. 
ców pragnąca pokoju i pracy, bez czego rzecz- własność górnicza wykazują mały tylko przy- Liczba spraw procesowych zmniejszyła się o 
pospolita nie może się obejść, oni nie rozumieją |rost ciężarów. Co do lat 1881 i 1882 nie ma je- trzy, rachunek kosztów procesowych wynosił 1043 
innych pomysłów, jak te, które są uwieńczone |szcze zebranych cyfr. Lecz według analogii z złr. Do 5 nieruchomości przybyły jeszcze dwie ma- 
pomyślnem skutkiem. Zyskaliście ich dla re- innych stosunków można przyjąć z całą pewno- łe realności nabyte „przy licytacji sądowej zy nato- 
publiki tym tylko sposobem, żeście ją przedsta- |ścią, Że ciężar długów w obu tych latach się| misst Sprzedano jednę niernchomość prawie bez 
wili nie jako rząd ustawicznych agitacyj, ale|zniżył. Lecz i stwierdzony wynik z roku 1880 ZSR, Na obrotow yi SYAGHit 810.456 zł 
jako rękojmię porządku i spokojnej pracy. Przez | przedstawia całą słabość frazesu, na którym po-|, sjn ża iads 4 D 57 087 w1E- © R det: 
to nasze oświadczenie nie należy mniemać, abyś- | wszechnie lubią paradować, o ciągle wzrastają- Re: 187 20R 83 ut-* TRtofiy z a SIE NY” 
my mieli zamiar zaniechać przejrzenia konsty- |cem obciążaniu realności — chociaż i dawne wy-| | „o, trona i m Ey Snn 
tucji, owszem, my pragniemy jej naprawy, ale|jeżdżanie na tym koniku nie wiele znaczyło, al-|”" Poj Hu kati Ry | 
pod warunkiem aby nie miało to cechy wyzywania |bowiem uparcie zapominano o tem, że wobec A a” rewizyjnej (refr. dr Gold- 
senatu, lecz wzajemnego porozumienia. Najpierw | przyrostu długów na realnościach, ciągle wzra- | 9370) udzielono dyrekcji. O AŻ 2 PR a- 
należy doprowadzić obie Izby do wzajemnej uf-|stająca wartość tychże realności nietylko wyró- | 9h walono i 157 PYRE WAJOBAJSIACY 
ności, bo tak postępując, można będzie zgroma- | wnywała, lecz nawet przenosiła te ciężary. dA ii 5; A Si CZE : 
dzić większość stałą i pewną około ministerjum, Tak przedstawia się wolnemu od uprzedzeń lo iDO NRY AND R a 
bez której rząd jest niemożliwy. í zimno patrzącemu oku stan ekonomiczny Au- stat. 308 z” ak. ; 
Tego rodzaju oświadczenie wywarło jak |strji, stanowczo odmiennie od ulubionej karyka- 2. 4'/, [o dywidendy od 135.871 złr. uprawnio- 
najlepszy skutek; próżne były usiłowania posłów |tury, którą nam zwykle przedstawiają. nych do dywidendy udziałów 6.114 złr. 20 cnt. 
Granet i Clemenceau; ten ostatni tak się po- I gdy na podstawie tych spostrzeżeń, choć |5:417 zł: 20 ct. Zostaje 5.750 zł. 13 ct. | 
plątał w swych wywodach, że po prostu nikt|nie przedstawiając ich tak wyczerpująco, po-|, > Z tego a „na tantiemy dla dyrekcji, urzę- 
nie mógł wiedzieć — o co istotnie rzecz chodzi; |zwoliłem sobie, w mem szczegółowem sprawo- | dników i pas 1.916 zł 71 ct, zostaje 3833 zł. 42 ct, 
od czasu do czasu dochodziły skargi na senat, |zdaniu z zarządu monopolu tytoniowego nacisk | , 4. 2'/ą pre, superdywidendy od udziałów j. w. 
który staje na przeszkodzie przeprowadzaniu | położyć, że dobrobyt w Austrji znowu się oży-|3396 zł. 77 ct. Zostaje 446 złr. 65 ct. 
reform pożądanych w kraju. Wreszcie mowca | wia, zarzucono mnie takim gradem reklamacyj, 5. Na odpisanie strat z bilansu 1882 350 zł 71 ct. 
tak osłabł, że prosił o zawieszenie posiedzenia. |żam ten kompromitujący mnie dobrobyt musiał 6. Pozostaje reszta 85 zł. 94 ct. 
Wszystkie te usiłowania nic nie pomogły. Pre-|schować znów do mego tłumoczka (wesołość), i Dywidenda wynosi zatem 7 pre. od 135.871 zł. 
zes ministrów oznajmił stanowczo: Że jeśli p.|wstawić natomiast bezbarwne i bez znaczenia | kwote 9.510 zł. 97 ct. 
Clemenceau czuje się na siłach przeprowadzić |słowo: „zdolność konsumcyjna* (wesołość): Ziatwierdzono następnie wybór dyrektora pana 
naprawę konstytucji, to mu ustępuje władzę, że Ten drobny przykład wykazuje, że czasem Wacława 4 wo Ly i trzech zastępców dr. Ma- 
nie przyjmuje żadnej wątpliwej większości, ale |nietylko pomiędzy tłumem, ale także wśród wy-|1980 Jakóba Piepesa i dr, Krzyżanowskiego. | 
żąda bezwarunkowego zaufania. Wśród żwa-|branych z narodu, a nawet u praktycznych, fa-| , Uchwalono dalej bez dyskusji podwyższenie 
„Rad papieżowi kardygał Jacobini dawać wych oklasków potrójne głosowanie dało ogro- |chowych mężów, pauują szczególnie inspirowa- A S Ć z kwoty 500 zł. do 1600 zł. 
nie może. Nie jest on ani Consałvim, ani Ber-| 14 większością, bo 340 głosów przeciw 139|ne, a pełne uprzedzenia pojęcia, z któremi wal-| W = z sek i À 
nettim, ani Lambruschinim, ani Antonellim, do | bezwarunkowe zaufanie do ministerjum. , |kę rozpocząć — jeżeli już nie jest niebezpie- = wnioskiem „Rady zawiadowczej (ref. dr. 
którego ma największe podobieństwo. Nie ma Wczorajsze posiedzenie senatu było poświę- | cznie, to z pewnością niewdzięcznie i niekorzy- Krzyżanowski) o zmianę $$ 37 i 56 lita statutu, 
on także dobroduszności swego poprzednika | cone głównie rozprawom nad prawem o stowa- | tnie. (Zadowolenie z prawicy.) Wiele razy do- wywiązała się szeroką dyskusja. 1 F. 
kardynała Niny, jego pojęcia jasnego, jego rze-|rzyszeniach, którego projekt przedstawił senator |świadczyłem już tego, że nawet poważnie my- Rada zawiadowcza proponuje: $. 37 miałby 
telności charakteru, która nakazuje szacunek i| Dufaure, zmarły dnia 27. czerwca 1881 r.. Upły- |ślący, inteligentni i sumienni ludzie, z których | brzmieć „Prawa jakie członkom w sprawach Stowa- 
ujmuje. Papież ma niewiele względów dla niego |nęło lat parę, zanim Senat namyślił się wziąść | każdy w cztery oczy o gospodarskich stosun- |rzyszenia przysługują, wykonują ci członkowie na 
i zanadto mu okazuje, że go znosi faute delpod rozprawy tak ważne prawo, które zarazem|kach i podatkach bardzo chłodno, rozsądnie il Ogólnych Zgromadzeniach, 


A mowy p. Hausnera. 


(Daty statystyczne.) 


Towarzystwo zaliczkowe 
We Lwowie. 


XV. Walne zgromadzenie Towarzystwa zali- 
czkowego lwowskiego odbyło się w niedzielę w o- 
becności 113 członków, zagajone przez p. Franci- 
szka Zimę, który w przemowie wstępnej, oddał hotd 
pamięci zmarłych b. prezesa Alfreda Młockiego i 
dyrektora Piotra Grabowicza. 

Ze sprawozdania dyrekcji wyjmujemy szcze- 


Paryż dnia 7. marca. 
Wypada nam zapisać dwie ważne rozpra- 


Rzym d. 3. marca. 


Konsystorz, na którym ogłoszeni będą bi- 
skupi polscy, a ojciec święty zwiastuje zgodę 
stolicy świętej z Moskwą, odbędzie się stanow- 
czo przed Wielkanocą, zapewne 16. marca. To 
jest najświeższa w tym względzie wiadomość z 
Watykanu. 

. Porozumienie się zobopólne co do osób przy- 
szłych biskupów już nastąpiło, kancelarja pa- 
piezka wysłała i otrzymała za pośrednictwem 
ambasady moskiewskiej a właściwie p. Butenie- 
wa, który przez nią koresponduje, niemal 
wszystkie papiery tyczące się nominatów, p. 
Buteniew jest niewymownie uradowany. Jak 
zaś rzeczywiście stoi kwestja językowa i czy po 
nocie Osservatora żaden inny zwrot nie zaszedł 
na korzyść moskiewszczyzny, dowiemy się o tem 
może z allokucji, w której Leon XIII. oznajmi 
Rzymowi, Polsce i światn radośną nowinę zgo- 
dy swojej z „potężnym“ carem. 

Na koronację zaś carską pojedzie ztąd na- 
turalnie nadzwyczajny ambasador papiezki. Kto 
nim będzie, niewiadomo jeszcze. Mnóstwo pra- 
łatów ubiega się o ten zaszczyt, chociaż wielu 
także drzy na myśl, że wylecić mogą w powie- 
trze, i pomimo Piotrowej reprezentacji, spaść 
jak Szymon czarnoksiężnik z pod obłoków. Je- 
dnak w większości carska pokusa przemaga, a 
pamiątka poselstwa żyjącego dotąd kardynała 
Chigego, który jeździł na koronację zbombardo- 
wanego cara, działą wszechwładnie na umysły. 

Ciekawy jest ustęp z ostatniego „Listu 
Watykańskiego" do tutejszego dziennika la 
Rassegna z dnia dzisiejszego. Listy watykań- 
skie podpisane są: Simmaco. Kto zaś jest tym 
Symmachem, dokładnie zwykle uwiadomionym o 
wszystkiem, C0 SIĘ W głębi Watykanu dzieje, 
trudno wiedzieć. Osoby znające niby lepiej ta- 
meczne skrytości od innych zapewniają, że owym 
Symmachem jest nie kto inny jak pewien pur- 
purat, używający sławy liberalisty i niekonie- 
cznie dobrze widziany od kolegów dawnego au- 
toramentu. Jakkolwiek bądź, jest to ktoś, co 
Jest wielce oswojony z rzeczami watykańskiemi 
i mieszka bezwątpienia w ścianach apostolskie- 
go pałacu. Zostawiając, ma się rozumieć, Sym- 
machowi zupełną odpowiedzialność tego, Co 0- 
powiada, zaznaczyć muszę następny ustęp Z dzi- 
siejszego listu jego: 


Kronika miejscowa i zamiejscowa. 
Dnia 12. Marca. 


* Snieg obfity spadł od wczoraj i usłaną mamy 
dobrą sannę. Termometr w połndnie wskazuje 3 
stopnie ciepła, 

* Rada miejska nowo obrana odbędzie ju- 
tro, w wtorek, pierwsze posiedzenie o godzinie 11. 
przed połndniem. Przedtem o godzinie 10. odbędzie 
się uroczyste nabożeństwo w kościele katedralnym, 
na które zgromadzą się nowi członkowie Rady w 
komplecie. 

* Rewizja. Dziś zrana odbyto u p. Edwarda 
Przewóskiego, współpracownika Dziennika Polskiego 
rewizję policyjną, a to naprzód w lokalu samejże 
redakcji, a następnie w prywatnem pomieszkaniu 
pana P. — z powodu podejrzeń o agitacje socjali- 
styczne. 

* Mandaty do Rady miejskiej złożyli dotych- 
czas jak wiadomo pp. dr. Malecki, dr. Radziszewski 
i dr. Marceli Madejski. 

* Teatr Dziś na benefis p. Walewskiego „Spi- 
rytyści* Mozera i nowa fraszka sceniczna p. Abra- 
hamowicza p. t. „Baszybożuk*, 

W środę na benefis młodego artysty p. Rusz- 
kowskiego Ryszarda, który na naszej scenie wyra- 
bia się na użyteczną silę, odegrana będzie kroto- 
chwila p. t. „Bankructwo pana Filipa“. Ma to być 
farsa zabawna, autorem jej jest sam beneficjant, 
który też weźmie udział w przedstawieniu, Publi- 
czność będzie miała sposobność osądzić autora, oce- 
nić aktorai za talent i pracę tych dwóch osób, dać 
nagrodę trzeciej — benefiejantowi. 

* QOdczyty dla kobiet Dziesiąty z rzędu odczyt 
dla kobiet odbył się w środę dnia 7, b.m, prof. dr. 
Stanecki mówił o przesyłaniu światła na większą 
odległość. Wykład szanownego prelegonta odznaczał 
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lecz także prawdziwie mistrzowską formą Wyświe- 
ciwszy potrzebę i znaczenie przesyłania światła na 
większą odległość, opowiedział szanowny prelegent 
środki, jakimi się posłagiwano w tej mierze i po- 
stępy w ndoskonaleniu tych Środków, aż po dni 
nasze, O świetle elektrycznem, tym najciekawszym 
wynalazku pod tym względem, mówił szanowny 
prelegent najdłużej i podał wiele ponczających a 
pewnie mało komn z szerszej publiczności znanych 
szczegółów. Prawdziwa wdzięczność należy się czci- 
godnemn prefesorowi, który przy tylu zajęciach 
naukowych nie szczędzi swej pracy i trudów i tak 
chętnie i często dzieli się swemi zdobyczami ze 
szerszą publicznością. d 

Następny odczyt dla kobiet odbędzie się w 
przyszłą środę, 14. bm. w sali ratuszowej, o godz. 
5. po południn. Profesor Karol Rawer mówić bę- 
dzie: „O młodości króla Jana Sobieskiego“, 


* Proces o zabójstwo rozpoczął się dziś przed 
ławą przysięgłych. Oskarzona jest Ettla Flieg, 
szynkarka przy placu Rybim, że zabiła swoją 12- 
letnią siostrzenicę Ryfkę Krieger w dniu 6. grudnia. 
Jak swego czasu donosiliśmy, Ryfka Krieger zo- 
stała dnia 7. grudnia r. z. znaleziona bez Życia w 
składzie obok szynku. Na jej ciele znaleziono li- 
czne ślady pobicia. Oskarzona zaprzecza winy swej, 


tlómacząe, że Ryfka Krieger zmarła przepoiwszy 
się rumem, 


* (A. Z.) Pierwszy odczyt profesora Ale- 
ksandra Strakoscha zgromadził d. 10. marca bar- 
dzo liczną i doborową pabliczność w sali ratnszo- 
wej. Z największą uwagą przysłachiwano się dra- 
matowi Gutzkowa „Uriel Acosta,* znanemu to z 
desek teatralnych, to z książki, zawierającej prze- 
kład przez Botoz-Antoniewicza dokonany — i pol- 
skiej publiczności. Profesor Strakosch oddawna sły- 
nie jako znakomity recytytator: jako „Vortrags- 
meister“ teatru lipskiego i wiedeńskiego „Stadtthea- 
ter,“ miał wieloletnią sposobność zgłębiania najdo- 
kładniejszego i najsubtelniejszego charakterów arcy- 
dzieł literatury dramatycznej. Zadanie profesora 
Strakoscha jako recytatora jest arcytrudne i nie 
Jak aktor, jednę tylko rolę przeprowadzać musi, 
ale wszystkie osoby dramatu w ciągłej charaktery- 
styce, z najsubtelniejszemi odcieniami przedstawia — 
nie jak aktor, na jednę tylko postać całą uwagę 
swoją skupia, ale wszystkie zarówno objąć i w dy- 
alogun od jednej osoby do drugiej przeskakiwać i 
pojedyncze fazy tego dyalogu między osobami naj- 
bardziej ze sobą kontrastującemi charakterem, tem- 
peramentem, nspogobieniem, wrażeniami chwili — 
wszystkie te kontrasty równocześnie na oku mieć i 
naturalnie, z wszelkiem prawdopodobieństwem uosa- 
biać i przedstawiać musi. Profesor Strakosch jest 
pod tym względem tak niezrównanym mistrzem, iż 
odczyt jego czyni wrażenie odgrywającego się na 
sceuie dramatu warunków zewnętrznych służy 
mu ku temu zadaniu wybornie głos do najrozmaitszych 
modulacyj zdolny, a przedewszystkiem podziwienia 
godnej siły i wytrwałości. Kto nie słyszał go, nie 
wierzyłby, iż można tyle głosu z siebie wydobywać, 
a nie chrypnąć i nie nużyć się. l . 

Jak z pojedyńczym aktorem niekoniecznie ka- 
żdy godzi się na sposób pojmowania roli, tak i co 
do p. Strakoscha w niektórych szczegółach mieliby- 
my inne zapatrywanie, i tak życzyłibyśmy mniej 
patosu w jednem miejscu, a w drugiem nieco po- 
spieszonego tempa — ale bezwątpienia całość czyni 
nadzwyczajne wrażenie i w podziw wprawia wszy- 
stkich słuchaczy. To też po wielkiej scenie klątwy, 
rzuconej na Uriela, i po scenie odwołania w syua- 
godze, na której, dla spóźuionej pory, odczyt się 
skończył, wywoływania i oklaski sypały się najrzę- 
Biściej dla tak godnego chwały recytatora, Z nie- 
zmierną ciekawością oczekujemy drugiego odczytu : 
„Zbójeyć „Schillera, który się odbędzie we wtorek 

odać przy tem musimy, że p. Strakosch jest pier- 
Wszym z niemieckich recytatorów, który deklamuje 
nZbójców*. 


* Teatr amatorski. W sobotę i w niedzielę 
odegrali amatorowie w kasynie mieszczańskiem z 
komedję Lubieh'a: „Moja córeczka“ z francuz 
kiego i komiczną operę  jednoaktowę Adolfa 
Adama: „Lalka norymbergska*. Wesoła kome- 
dyjka oddana była z wielką werwą i humorem. 
Wszyscy prawie grali dobrze, a odznaczyła się hr. 
Stadnicka. Gra jej mogłaby pójść w zawody z ar- 
tystkami z powołania. Trudniejsze nierównie zada- 
nie mieli amatorowie, którzy się podjęli wykonania 
omicznej opery, a ku największemu naszemn zdzi- 
wieniu, operetka poszła jeszcze lepiej niż komedja. 
łosy były dobrane trafnie i wszystko znakomicie 
Wystudjowane. Primadonna, pani z  Wszelaczyń- 
skich Listowska, wyrównała swobodą, lekkością 
śpiewu i gry artystkom zawołanym w tym zawo- 
dzie, dawało się, że lata długie jest już przy 
scenie, i zna wszystkie tajemnice sztuki scenicznej. 
Jest to talent, któryby na pierwszych scenach mógł 
się popisywać. Drugim z rzędu co do lekkości 
śpiewu i gry był p. Czerny. Jestto wrodzony ta- 
lent dramatyczny. Piękne głosy mają pp. Stokań- 
czuk i Straszyński ale trochę za ciężkie do komi- 
cznej opery czy operetki. Odpowiedniejsze są do 
opery serjo. 

W ogóle obadwa razy na przedstawieniach 
tych sztuk publiczność się bawiła wybornie. Zadowo- 
lenie zupełne malowało się na wszystkich twarzach. 

Na szczególniejsze uznanie zasługuje p. Wy- 
Bocki, który potrafił dyletantów tak przygotować do 
opery, iż wszystko poszło jak z płatka, tak że i 
artyści sceniczni % zawodu nie mogliby sobie ży- 
czyć lepszego powodzenia. 

* siłowane samobójstwo. Katarzyna Robo- 
tycka uboga wdowa, matka 9 dzieci, podobno w 
zamiarze samobójczym, skoczyła w sobotę z mostu 
(1'/, sążnia wysokości) do Pełtwi na Stryjskiem. 
Przechodzący Józet Altkorn rzucił się za nią do 


wody i wydobył ją będącą bez przytomności, Po 
dłuższych usiłowaniach ndało się przywrócić nie- 
szczęśliwą do życia, Kobieta ta z liczną rodziną 


jest w najsmutniejszem położenin bez środków do 
życia. 2 


* W Przemyślu założone zostało, jak donosi 


San, Towarzystwo oświaty Indowej, na wzór lwow- 
skiego. 


* Dyrekcja teatrów warszawskich wymówiła 


kontrakty kilknnastu artystom Teatrn małego i ba- 
letu. Powodem dymisji jest zły stan finansowy teatru. 


Muzeum zakładu nar. im. Ossolińskich otwarte 


codziennie — prócz świąt od godz. 9. do 1. Nadto 
we wtorek i piątek popołudniu od 3. do 5. dla 
młodzieży szkolnej, — Wstęp bezpłatny. 


* Muzeum przemysłowe w ratuszu codziennie 
od godz. 9. do 6.; w poniedziałek 50 ct. w inne 
dnie 30 ct. 

* Muzeum hr. Dzieduszyckiego, ulica Teatralna 
otwarte w środę i sobotę od 11. zrana do 3. go- 
dziny popołudniu, w święta i niedziele od 10. do 1. 
godziny. 

* Jutro we wtorek: Św. Rozyny i Rod. — 
ow. Marta. Eudokii. 


* Wiadomości policyjne z dnia 11. b. m. 
Pani H. P. zgubiła podczas dramatycznego odczytn 
A. Strakoscha w zabudowaniu ratnszowem złotą 
bransoletę wysadzaną turkusami, z kameą u spię- 
cia, w stylu „roccoco*, Fart. 100 zł; pan J. R. 
zgubił akwarelę „Bartosz Głowacki na widecie*, a 
pani A. S, skankowy zarękawek. 

Właściciel może odebrać krowę czarnej maści, 
która się zbłąkała w ulicach miasta. 

. . 
x 

— Aleksander Michajłowicz Gorczakow, 
były kanclerz państwa rosyjskiego, o którego śmierci 
doniósł nam dzisiaj telegram, urodził się w r. 1798, 
otrzymał wychowanie w  Carskosielskiem liceum, 
gdzie kolegował z Puszkinem. Poświęcił sią dy- 
plomacji, w r 1824 został sekretarzem legacji w 
Londynie, 1830 pełnomocnikiem we Florencji a w 
r. 1832 radcą poselstwa w Wiedniu, na którem to 
stanowisku miał sposobność załatwiać najważniejsze 
czynności, ponieważ ambasador Tatyszczew był sła- 
bowity i często się wydalał, W r. 1841 wysłany 
był do Sztutgardn, gdzie przyprowadził do skutku 
małżeństwo wielkiej księżnej Olgi z następcą tronu 
wirtembergskiego, za co otrzymał tytuł i charakter 
tajnego radcy. Na początku r. 1850 z zatrzyma- 
niem dotychczasowej posady został mianowany ro- 
syjskim pełnomocnikiem przy reaktywowanym nie- 
mieckim sejmie związkowym, a 1854. nadzwyczaj- 
nym posłem w Wiedniu. 

Przez cały czas wojny wschodniej działał na 
tej posadzie z wielką dyplomatyczną zręcznością, 
co spowodowało cara Aleksandra II, że mu powie- 
rzył ministerstwo spraw zewnętrznych. Jako zwo- 
lennik fraucuskiego sojuszu towarzyszył w r. 1607 
carowi na zjazd z Napoleonem III w Sztutgardzie, 
podczas wojny włoskiej działał w interesie Francji 
przeciw Austrji a w r. 1860 zniweczył usiłowane 
przez cesarza Franciszka Józefa zbliżenie się do 
Rosji. Podczas powstania w r. 1963 działał z wielką 
energią na naszą niekorzyść za pomocą not dyplo- 
matycznych do mocarstw zachodnich, Od r, 1882 
otrzymał tytuł wice-kanclerza państwa, a później 
kanclerza. Działalność jego w ostatnich latach, 
mianowicie podczas wojny tureckiej i traktatu Ber- 
lińskiego, żywo tkwi w pamięci wszystkich. Gor- 
czakow, ożeniony z księżniczką Urusow pozostawił 
dwóch synów, Michała i Konstantego. Obaj oni 
zajmują posady w rosyjskiej dyplomacji, 
Oryginalna umowa. Na ręce jednego z 
sędziów pokoju w powiecie starooskolskim, złożono 
następującą prośbę: „Dnia 12. czerwca 1882 roku 
dałem w formie pożyczki włościaninowi D. dziesięć 
pudów żyta, pod wsrunkiem zwrotu do dnia 13. 
sierpnia tegoż roku. W przeciwnym razie, na zasa- 
dzie umowy, przy której byli świadkami kupiec Cz. 
i włościanin H., będę miał prawo bić dłużnika 
czembądź i gdziebądź. Proszę tedy szanownego sę- 
dziego o zasądzenie mi od D. dziesięciu pudów ży- 
ta, a w razie odmowy z Jego strony, o pozwolenie 
wymierzenia mu zniewag czynnych. Mieszkam tam 
a tam. Właściciel ziemski z Z. w powiecie staroos- 
kolskim. J. K.“ Sędzia zwrócił prośbę bez re- 
zolucji. 


Śmiertelność w armiach europejskich. 
Na ostatnim kongresie hygienicznym w Genewie 
wiele się zajmowano śmiertelnością w armiach. Je- 
den z obecnych tam profesorów dowodził, że śmier- 
telność między wojskowymi jest. większą od Śmier- 
telności osób zatrudnionych na innem polu. Cieka- 
we są wiadomości 0 powodach śmierci w oddziel- 
nych armiach. I tak, w armii austrjackiej najwię- 
cej osób kończy samobójstwem; następnie grasują 
choroby chroniczne, suchoty, choroby Organów odde- 
chowych i tyfus brzuszny. W armii niemieckiej sa- 
mobójstwo jest bodaj częstszem nawet niż w au- 
strjackiej. Prócz Austrji i Niemiec nigdzie więcej 
gamobójstw nie figuruje w pierwszych szeregach, 
owszem jest nader małe. Na choroby organów płu- 
cnych umiera najwięcej we Włoszech, Anglii, Niem- 
czech i Austrji. We Francji ten rodzaj śmierteluo- 
ści jest nawet na drugiem miejscu (najwięcej tam 
umiera żołnierzy na tyfus). Jest to dowodem, że 
niełatwo przywyknąć do ciężkich ćwiczeń wojsko- 
wych. Liczebnie najwięcej ofiar w armii anstrja 

ckiej zabierają gorączki, co powinnoby wywołać 
środki zapobiegawcze, gdyż ta choroba w innych 
armiach dzięki reformom znacznie się zmniejszyła, 


Ideał reportera. „Correio Marcantil de Pe- 
lotas“. (Brazylia) opłakuje zgon swego najlepszego 
reportera, i opisuje tragiczny koniec jege w nastę- 


=— 


pisał w dzieniku, że handlarz sadła i słoniny Ru- 
dolfo Alschero, jest nędznym oszukańcem i że to- 
war jego jest wszystkiem tylko nić sadłem'i sło- 
niną. 

Handlarz oburzony nazwał Monteira podłym 
kłamcą i wyzwał go na pojedynek, który się odbył 
przed kilku dniami po za Caminho Nuovo. Alschero 
odebrał ranę, nie bardzo ciężką i za cztery tygo- 
dnie powróci znpełnie do zdrowia; poczciwego na- 
szego Monteira zaś, kula ngodziła w piersi. Gdy 
doktorzy oznajmili mn, że zaledwie pięć minut je- 
szcze żyć będzie, Monteiro przez te kilka chwil nie 
polecał bynajmniej w gorącej modlitwie duszy swej 
Bogu, lecz jako pełen poczucia obowiązku reporter, 
zebrał ostatek sił swoich i napisał co następuje do 
naszej redakcji: „Pojedynek. Snr, Alschero i snr. 
Monteiro pojedynkowali się dzisiaj rano o godz. 9 
po za Caminho Nnovo, przyczyną pojedynkn było 
głupstwo. Snr. Alschero odebrał niebardzo ciężką 
rauę, snr. Monteiro zaś ugodzony kulą zmarł w kil 
ka minut po pojedynku. Co wynosi honorarjum nad- 
zwyczajne okrągłych 2 miłreisów, które panowie 
raczycie wypłacić mojej wdowie“. Poczem głowa o- 
padła mu i wyzionął ducha. 


Telegramy (raz, Nar. i ostatnie wiadomości, 


Z powodu zgonu br. Bauma (ob. tel.) u- 
chwalił Wydział krajowy na dzisiejszem posie- 
dzeniu porannem wysłać kondolencję do Koła 
polskiego i do p. br. Baumowej, tudzież złożyć 
wieniec na jego trumnie. 


* -~ 
* 


Śmierć Gorczakowa znaczenia politycznego 
niema zgoła żadnego. Usunięty w ostatnich la- 
tach od steru państwa, nie wpływał on wcale 
na bieg polityki rosyjskiej pod panowaniem Ale- 
ksandra III. Jeżeli więc znaczenie jakie mieć 
jego zgon może, to chyba tylko to, że na dwo- 
rze petersburgskim rozpocznie się agitacja o 
obsadzenie opróżnionej przez niego posady kan- 
clerza. Panslawiści będą oczywiście starali się 
obsadzić tę posadę swoją kreaturą, a stronni- 
ctwo pokojowe będzie iorytowało Giersa. Igna- 
tiew poruszy także niebo i piekło, aby dojść 
do tego stanowiska, które uważa jako uwień- 
czenie swej karjery. 


e 


* + 


Czajkowski (Sadyk basza) drukuje obecnie 
w Mosk. Wied. rzecz belletrystyczną pod tytn- 
łem „Tureckie anegdoty“, na czele której napí- 
sał płaską dedykację utworu Katkowowi. 
* 


* * 


Warszawa d. 11. marca (pocztą do Szcza- 
kowej). Dziś w nocy złapano tu trzech chłop- 
ców rozlepiających nowe plakaty, treść których 
nie jest wiadoma. 

Złapani chłopcy nie należą do żadnej re- 
dakcji ani drukarni, to bowiem zdołano już 
skonstatować! 

Jednozgodnie przy pierwszem badaniu w 
policji zeznawali, iż jacyś dwaj panowie spot- 
kawszy ich na moście, dali im po rublu z roz- 
kazem rozlepienia na rogach ulic w rozmaitych 
punktach, arkuszy zadrukowanego papieru, za- 
lecając aby się strzegli policji. 

Kurator Apuchtin zwiedził w tych dniach 
osobiście kilka stancyj uczniowskich, a w jednej 
z nich u profesora P. znałazł na stole historję 
Polski Bobrzyńskiego i bezzwłocznie profesora 
zawiesił w obowiązkach a stancję uczniów po- 
lecił zwinąć od dnia 1. kwietnia. 


Wezorajszej nocy w Mokotowie tuż pod 
miastem, urzędnik moskal Pawłow strzelił do 
19-letniej dziewczyny Zofii W., Polki, którą 
przedtem uwiódł, a gdy dziewczyna groziła mu 
skargą sądową, postanowił ją zamordować, 

Wystrzał był usłyszany i Pawłowa are- 
sztowano, dziewczyna zraniona niebezpiecznie 
w brzuch, bez nadziei życia odwiezioną została 
do szpitala, 

Kronenberg oświadczył zamiar dalszego wy- 
dawania Nowin z zupełną jednak zmianą całego 
składu redakcji. 

więtochowski w dzisiejszym numerze Pra- 
wdy napisał artykuł: „Nieprawda* w odpowie- 
dzi w szczególności Szymanowskiemu a w ogól- 
ności przeciw wszystkim krytykom jego wska- 
zań politycznych. Odpowiedź tchnąca pychą bez 
granic, namiętna, burzliwa, bez żadnego ra- 
cjonalnego i usprawiedliwiającego argumentu. 

Wiedeń d. 12. marca. (Pryw.) Na dzisiej- 
szem posiedzeniu Izby posłów odczytano poda- 
nie wiedeńskiego sądn karnego o pozwolenie 
wytoczenia procesu p. Schónererowi. 


Wiedeń d. 12. marca. (Pryw.) Jak słychać, 


ją b LE , A : 
wę yć wszystkie kółka burszowskie rozwią- 


Petersburg d. 12. marca. (Pr < 
, „d. 12. . (Pryw.) Korona- 
cja cara odbędzie silę stanowczo d. 10. czerwca 
Za 2 pr a straż ma być przywołanych 
žno TASKOlników (!) į osied ielni- 
S Kremiińskiej () i osiedlonych w dzielni 
Wiedeń d. 12 marca. (Pr j wi 
r ' . (Pryw.) Wczoraj wie- 
czór zmarł nagle br. Baum na apoplek- 
sję sercową. W południe był jeszcze na posie- 
dzeniu Koła polskiego. 
Na wczorajszem posiedzeniu Koło polskie 
naradzało się nad etatem ministerstwa skarbu, 


pujący sposób: Przed 8 dniami zmarły Monteire na-|i uchwaliło przy pozycji „sól“ wnieść rezolucję. 
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czysk, L. Płocki z Semerówki, I, Bohosiewicz z 


Wiedeń d. 12. marca. Wiceprezes Koła pol- 
skiego, poseł z wadowickiej kurji dworskiej br. 
Baum zmarł wczoraj wieczór na apopleksję 
SETcowĄ. 

Wiedeń d. 12. marca. Komisja szkolna Iz- 
by posłów przyjęła wczoraj resztę paragrafów 
nowelli szkolnej. 

Wiedeń d. 12. marca. Posiedzenie Izby po- 
słów. Rząd wnosi projekta ustawy o wsparciach 
ze skarbu państwowego na ulżenie nędzy (ode- 
słano do komisji budżetowej do ustnego spra- 
wozdania). Prezydent Smolka do łez rozrze- 
wniony donosi o zgonie posła Bauma. Kondo- 
lencja Izby będzie zapisana w protokole. Dalej 
zawiadamia prezydent, że sąd wiedeński podaje 
o pozwolenie wytoczenia procesu posłowi Schó- 
nererowi pod zarzutem zbrodni zaburzenia 8po- 
koju publicznego (odesłano do komisji dla nie- 
tykalności poselskiej.) . 

W dalszym ciągu rozprawy budżetowej uty- 
skuje p. Heilsberg na surowość ściągania po- 
datków i na mnożenie się egzekucyj podatko- 


Z 5 AA 
pospieszny, o godz. - 
punin ooi mięszany. 
godz 10. min. 30 wieczór 
13 rano i o godz. B min, 

Z POD 
© godz. 10 
min. 50 rano i 
mięszany, 


POCIĄGI KOLEJOWK. 


zegaru lwowskiego 
Przychodzą do Lwowa; 
Z KRAKOWA: © godz. 5 min. 40 rano pociąg po- 
spieszny, o godz. 9 min. 37 wieczór pociąg osobowy, o 
godz. 11 min. 20 przed południem rmięszany. 


pex 10 min. O wieczór pociąg 


e 


rane i o godz. 3 min. 52 po 


WÓŁOCZYSE: na dworzec w Podzamczu o 


ciąg pospieszny, o godz 8 min. 
po południu pociąg mieszany. 


OŁOCZYSK3: na dworzee główny lwowski 
min. 32 wieczór pociąg pospieszny, o godz. 3 
0 godzinie 4 min. 1è po poładni 


iu pociąg 


Ze STANISŁAWOWA: na Stryj, rano o godz. 8 min 


%0 i pociąg 
mięszany. 

Do KRAKOW. 
pociąg pospieszny, 
e go 


Do CZERNIOWIEC: 
pospieszny, o godz. 
min, 10 w nooy pooiag 

Do PODWOŁOC 


o 


wych. P. Klun polemizuje z p. Mengerem i Rus-|6 rano pociąg pespieszny, © 


sem, a wezwany przez prezydenta do rzeczy, 
aby nie rozwlekać dyskusji, natychmiast zrzekł 
się głosu. 

Ateny d. 10. marca. Wczoraj o godz. 10. 
wieczór umarł Komunduros. Żal jest powszech- 
ny. Pogrzeb odbędzie się we wtorek, kosztem 
państwa z honorami jako dla ministra prezy- 
denta. Zwłoki wystawiono w gmachu parla- 
mentu. 

Paryż d. 11. marca. Na placu ratuszowym 
o godzinie 1'/, 
ciekawych, które policja rozprószyła. To samo 
miało miejsce na placu, 
Około godziny czwartej zamknięto przejazd 
przez plac ratuszowy, ale tłumy ciekawych wy- 
pełniają ulice, znajdujące się w pobliżu tego 
placu. Na moście Inwalidów i na moście Zgo- 
dy (de la Concorde) stoją posterunki kawalerji. 
W tłumach, które tu i ówdzie się gromadzą, 
więcej jest ciekawej gawiedzi niż demonstran- 
tów. Piętnaście osób policja zaaresztowała. (Po- 
nieważ nie udał się w sobotę mityng socjali- 
stów na placn Inwalidów, 
ruchu postanowili urządzić mityng w niedzielę 
na placu ratuszowym. Rząd temu zapobiegł, 
jak widzimy z powyższej depeszy; p. r.) 


Londyn d. 11. marca. Utrzymują, że wszy- 
stkie protokoły konferencja naddunajska już 


podpisała, i że wszystkie mocarstwa z rezulta- 
tu obrad konferencji są zadowolone. 
Rzym 


nie przyjął propozycji rządn angielskiego 
wspólnej interwencji w Egipcie, i wynurza za- 
ufanie dla lojalnego oświadczenia Anglii, że je- 
dynym jej celem było przywrócenie w Egip- 
cie porządku. Włochy powinny iść ręka w rę- 
kę z Anglią, a w takim razie będzie on 
(Minghetti) rząd popierał. Mancini , prostu- 
je twierdzenie Soniny, jakoby Menabrea mi- 
nistrowi angielskiemu oświadczył, iż Włochy 
z uwagi na stan swoich sił nie mogły interwe- 
niować, a natomiast stwierdza, że Menabrea o- 
świadczył, że Włochy wysłałyby w danym ra- 
zie 20 do 25.000 ludzi, na co tak wojskowo jak 
finansowo przygotowane były. 

Belgrad d. 11. marca. Przy koronacji cara 
będzie Serbia reprezentowana przez deputację, 
złożoną z dostojników państwowych. 

Ateny d. 10. marca. Izba uchwaliła pogrzeb 
Komundurosa odbyć kosztem państwa. Trykupis 


oddając hołd pamięci zmarłego, rąekł, że śmierć | Kojej Połud. 


„ Rzym d. 11. marca. W Izbie czyni Minghet- 
ti ministrowi spraw zagranicznych zarzut, że 
do 


53 po południu i o g 


emnibusowy. 


n 
3. 


omnibusewy, wieczów gods. 8 min. 20 pociąg 


Odchedząę ze Lwowa: 

i3 o rę: = 50 przed Pa 
go min. rane pociąg osobowy 

dz. 5 min. 9 po południu pociąg mięszany. 


godz. 6 min. 30 rano pociąg 


13 min. 10 po południu i o godz. 11 
mięszany. 
YSK: 


z głównego dworca o godz. 
goda. 13 min. 80 po południu 


i o godz. 10 min. 38 wieczór pociąg mięszany. 
Do PODWOŁOCZYSK: a eż w Podzamczu o 
du. 6 min. 10 rano pociąg pospieszny, o gedz. 12 min 
pa r 11 min. 1 wieozór SĘ mięsz 
Do STANISŁAWOWA na Btryj, rano © godz. 7 min 
5 pociąg mięrsany, wieczór o godz. 5 mn. 45 pociąg 


ZEE TT TE A O m 


Lwów z Izby handlowej, 12. marca, 1883. 
1. Akcje za sztukę 
bez kupona bieżącego 


płacą żądają 


gromadzić się poczęły tłumy |Kolej galio. Kar. Lud. 200zł. m. k. 304 50 307 60 
a lwow.-czern.-jasz. 200 zł w.a. 169 50 173 — 
zwanym „Tronowym. |Banku hypot. galic. po 200 zł. w.a. 307 50 311 — 
„  kredt. galio. po 200 zł. w. a. 250 — 255 — 
83. Listy zastawne za 100 zir. 
bez kupona bieżącego 
Tow. kred. galic. 5 pro. w. a. 97 85 98 85 
=P z n> rAwiz Wesa: 89 50 91 — 
4005 n 6 „ okresowe 97 86 98 85 
aS » 4 „ los41',]. 8675 88 - 
Banku hyp. galic. 6 pre. w. a. 101 50 102 50 
A h F 3 n ojj 97 — 98 - 
E > - 7 a Jo pr. 100 15 101 20 
prgdto ZYWO Y |asty alukiefę. z kr. wi 6pre. 1100 =a 
ik m an 5 lm 93 — 95 — 


Listy dłużne za 100 zir. 
Ogól. roln. kred. zakład dla Gal. 

i Bukow. 6 pro., los w 15 lat. 
4. Obligi za 100 złr. 


Indemnizacjne galio. 5 pro. m. k. 97 80 98 80 
Oblig. kom. zak. kr. wł. 8pr. w.a. 100 — 101 50 
Pożyczka kraj. zr. 1878 6pr.w.a. 101 — 103 — 
5. Lony- 

Miasta Krakowa 6 . 18 = 20 — 

„ Stanisławowa - "pl > Pyt = 

6 Monety. 

Dukat holenderski s ` 553 5 64 
Dukat cesarski . é 556 5 66 
Napoleondor x 5 9 45 9 55 
Półmperjał rosyjski . . 973 983 
Rubel rosyjski srebrny : 155 165 

n 5 papierowy : 1 18%, 1 207, 
100 marek niemieckich > 58 30 658 90 
Srebro 5 s x i —_— —— 


Kupony w srebrze 


Losy kredyt. 170.50 
Anglo-Austr. 117.50 
Kolej Kar. Lnd. 306. — 

144.50 


ta jest wielką stratą dla hellenizmu. Wnióst| Kolej Elżbiety 215.50 


zawieszenie posiedzeń na 5 dni. 

Baden-Baden d. 11. marca. Kancierz rosyj- 
ski, ks. Gorczakow, umarł wczoraj o godz. 4. 
rano. 

Londyn d. 12. marca. „Biuro Reutera* do- 
nosi: Jak napewne słychać, jest konwencja du- 
najowa niemal całkowitem zatwierdzeniem pro- 
jektu Barrera. Czas urzędowania europejskiej 
komisji dunajowej przedłużony do 21 lat, juryz- 
dukcja jej rozciągnięta od ujścia Dunaju po 
Braiłów. Przestrzeń Dunaju od Braiłowa po Że- 
lazną Bramę podlegać ma kontroli komisji mie- 
szanej, do której wchodzą delegaci Austrji, Ru- 
munii, Serbii, Bułgarji, tudzież delegaci komisji 
europejskiej. Konwencja przyznaje Rumunii i 
Serbii prawo mianowania wiceinspektorów na 
tych częściach Dunaju, w których posiadają pra- 
wa państw nadbrzeżnych. 

„ Berlin d. 12. marca. Na wczorajszym obie- 
dzie galowym z okazji urodzin cara, cesarz nie- 
miecki, zwrócony do ambasadora moskiewskiego, 
wniósł zdrowie cara; kapela zagrała „Boże car 
ria chrani“, obecni słuchali stojąc. 

Petersburg d. 12. marca. W wielkim tea- 
trze Aleksandrowskim było onegdaj przedsta- 
wienie gratysowe wyłącznie dla wychowańców 
niższych zakładów szkolnych. Car z carycą przy- 
był i zabawił podczas baletu. W przedsionkach 
witała go młodzież hucznem „hurra !“ 

Wiedeń d. 12. marca. (Telegr. Gaz. Nar. 
Na dzisiejszy targ spędzono 2810 sztuk nowo 
pomiędzy temi 663 galicyjskich, 1734 węgierski 
i 413 niemieckich. — A i 

Galicyjskie płacono 52 do 56 zir. — wig e" 
skie 53 do 61 złr. — pie 52 do ka : 

owicz i 
poko 43 — Caffe-Stierbóck, 

Wiedeń dnia 12. marca. (Telegr. Gaz. Nar.) 
Spędzono wołów razem 2810 sztuk — pomiędzy 
temi 663 galicyjskich — płacono za' galicyjskie 
52 do 54 złr. — prima 55 i 66 złr. 

W. Amirowicz i K. Schels. 
i. 
Przyjechali d. 12. marca 1888. 

Hotel za K. hr. Rey z Widełki, K. So- 


bieszczański z Królestwa polsk, K. ŚW pika 
. Ja- 


z Dobrzan, W. Tchorznicki, z Pohorylec, 
siński i I. 'Parasiewicz z Odessy, L. Michałowski z 
Krakowa. 


I 

Hotel EUROPEJSKI:. W. br. Brunicki ze Stry- 
ja, B. Buckiewicz z Podola ros, H. Robinsohn z 
Wiednia, H. Goldschmiedt z Budapesztu. 

Hotel ANGIELSKI: Dr. A. Iskrzycki z Są- 
noka, S. Suchowiecki z Podola ros., C. Ładyżyński 
z Sanoka, T, Kiełbiński z Packowic, E. Wasilko- 
wski z Pleszowic, E. Pawlin z Rzeszowa. 

Hotel KRAKOWSKI: H, Wilczyński z Ra 
F. Gawroński z Kijowa, A. Serkowski z Błasc 


Wiśnicy. 


zz se 
Teatr hr. Skarbka 


W sobotę dnia 10. marca 1883 roku. 
Na dochód Adolfa Walewskiego: 
po raz pierwszy: 
Baszybożuk 
krotochwiła w ł akcie Adolfa A brahamowicza 
» Nastąpi: 

_ Bpirytyści 

komedja w 4 aktach Gustawa Mozera — przekład 
Cyryla Danielew skiego, 


Weg. Nordostb. 164.25 
Weg. obl. p. zł 95.25 
Kol j siedmiogr. 109.80 
Renta węg. 6'/, 120.30 
Ros.-rubel. pap. 1.19.75 
Galic indemn. 98. — 


Akcje kredyt. 311.60 
Kolej Kar. Lud. 305.50 
Unionasbank 117.80 
Rosyjs. banku. 1.13'/, 


RRuckera *Pteka we Lrowie, 


—. — — —— 
. 


aa 


KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ. 
Wiedeń, dnia 10. marca 1883 
godzina 1. minat 45 popsłudniu. 


Weg. akcje kr. 314.25 


Usposobienie: ochocze. 
Wiedeń, dnia 12. marca 
godzina 10 minut 30 przed południem 


Unionsbank 117.70 
Nordbshn 277.75 
Kolej Alföld. 170.25 
Kolej lw.-czern. 171. — 
Wied. Comun:l 125.25 
Węg. koleizach, 165.— 
Losy tureckie 27.— 
Bankvereln 112.80 
Losy węgier.  116.— 
Marki niemiec. — — 
Anglo-austrj., 117.60 
Kolej Połudn. 143.89 
Napoleonior _ 9.49'/, 


Usposobienie : ciche 


Berlim, dnia 10. marca 
godzina 5 minnt 20 po pofudnia 


Rosyjs. bank. 204.20 Akcje kredyt. Mem 
Lombardy 249. — Galjeyjskie Pa 
Kolej rumuńs — Austr. bankn. 17 „80 


poleca 


Specjalności i środki nniwersalne francuskie i inne, tak 


przezemnie jak przez inne firmy ogłaszane. 


Wi 


nem zapadłości. 


ud 
wę 


August Schelienberg 


dom bankowy i kantor wymiany 
wc Lwowie. 


Udziela informacyj dotyczących najpe 
wniejszego lokowania kapitałów. i 


Kupnje i sprzedaje wszelkie papiery war- 
tošeiowe po najlepszych kursach, 


Przyjmnje zlecenia dla c. k. giełdy we 
edniu pod najdogodniejszemi warunkami. 


Wypłaca wylosowane obligacje, listy za- 
stawne losy i kupony, także i przed termi- 


erbatę karawanową, 


wyborną, lądem sprowadzaną, 


tylko w jednym 


gatanku, 


poleca funt wagi rosyjskiej po 3 złr. 
skład maierjałów 


Adolfa Inlendera 
w BRODACH. 


Z okazji dzisiejszego ogłoszenia Zakładn kre- 
dytowego włościańskiego. tegoż walne zgromadzenie 


odbędzie 
marca, jak to 
drakowano. 


się d. 19 Kwietnia b. r., a nie 19. 
mylnie w poprzednim inseracie wy- 


Nowości literackie[: 


otrzymała 


Księgarnia Polska 


we Lwowie. 


Biliński. O istocie, rozwoju i obesnym 
stanie socjalizmu et. 

Boczyliński. O zarazie ziemniaków 
i środkach przeciw niej zaradczych 
30 et. 

Bykowski J. Mulik, niehistoryczny 
hetman Ukrainy. Powieść zł. 1.15, 

Byron. Bon Żuan w Haremie 30 ct, 

Chmielewski J. Dzieci i matki. 0- 

razki wierszem i prozą 60 ct. 

Daudet Alfons. Ewangelistka. Ro- 
mans paryski 2 tomy zł. 1.80. 

Dążności ludowej literatury ru- 
skiej w Galicji 60 ct. 

Deslys K. Przebaczenie, powieść z 
z francuskiego 64 ct. | 

ste bej Arytmetyka w zadaniach 


20 pret. niżej cen kupna! 


Z powodu rekonstrukoji kamieni- 
cy a tem samem opróźnieniu lokalu 
z wiosną 


ZUPEŁNA WYPRZEDAŹ 


towarów galanteryjnych 
zbronzu, szyldkretu, słkó. 
ry, drzową s 
równie deszczochrenów, latek, kalo- 
szy, krawatek, wachlarzy, cygarni- 
czek i fajek s pianki, wyrobów ko- 
szykarskich itp. 


w Magazynie 


Karola Langa 


we Lwowie 
przy ulicy Halickiej l. 6. 


RO pret. niżej cen kupna! 


P 


Doskonała gospodyni dla wsi i 
miasta, zawierająca przepisy kuchenne 
doświadczonych gospodyń. Zebrała 
redakcja Tygodnika Mód. Opr. zł. 1.50. 

Dydyński T. Słownik łacińsko-polski 
do źródęł prawa rzymskiego zł. 8.50. 

Esmarch. O sposobach niesienia pierw- 


Zupełnie nowo urządzone 


ee JPogny Y EEC piema Hoi Wiolmożny a Henryk Blumenfeld, dh anomalie, (z. aiak, 
Gargulski St. Książka obejmująca P anopticum p api ie ara wo wowile ione. wl PE Namika; w Krakowie w aptekach Eliksir pi pociągowi do 


naukę czytania, powiastki, bajeczki 
i t. d. 30 ct. 

Gawarecki Z. O złom i dobrem go- 
spodarowaniu 12 et. | 


w połączeniu 
z anatomicznem muzeum, 


Gogol. Rewizor z Petersburga. Kome- przy placn Castrum. 


dja 50 ct. Wierne odwzorowanie i świeżość figu 
Kochanowski Jan. Fenomena 40, w grupach i preparatów, niemniej mecha- 
ct., Fragmenta 30 ct, Fraszki 40 ct. nizm pojedy czych figur, wprawiają każ 
Odprawa posłów 50 ct., Pieśni 50 ct., , dego w zdumienie. 
sałterz 80 ct. Wstęp 20 ct; — Wóoj-kowi od faldwebla 
Kochanowski J. Wszystkie dzieła. pom niżej NEA 10 et. i 


4 tomy zł. 3.20. e od godz. 3. rano do ay 8 
oeie | Górnictwo sle hutnictwo aj "SEE 0 Sid cm W 
l ssd 3 PE ze] O liczne zwiedzanie uprasza 
Krasicki Ign. Doswiadczyáski.—Hi- C HERMES. 
storja 80 ct, Listy 10 ct, Satyry 80j— 
ct., Wiersze "różne 41) ct. 
Lewicki F. Pro nihilo. Kamiński- 


Schwarz 5 ct. 

Listy z Kroacji 60 ct. 

Listy krila Jana III. do królowej z 
wyprawy wiedeńskiej 1683 zł. 180; 
wydanie na lepszym papierze zł. 2.80, 
wydanie tanie Bibl. Mrówki* 60 ct. 

Łodzia-Czarniecki. Herbarz polski 
pedług Niesieckiego Tom I, do litery: 
K(ykieryc) 11 zł. 

Mellerowa. Straduję. 
akcie 60 ct. 

Naruszewicz Adam. Satyry 20 ct. 

Nowelle. Puszkin, pew” Jokay 
Turgniew i t. d. 50 c | 

Projekta Koy szkół średnich 
galicyjskich 1 złr. 

iejchman Br. Teorja Darwina w 
stosunku do nauki i życia 75 et. 

Rostafiński. Karol Darwin 60 ot 

Schmidt. 120 wyborowych powiastek. 
Ilustrowany dziecięcy światek zł. 1.0. 

Sobieski St. Wspomnienia dawnego 
stu enta 60 et. 

Sobieski w poezji polskiej 1 zł. 

Spencer Herbert. Szkice filozofi- 
czne I. zł 192. 

Stanowisko Polaków w sprawie j 
niemiecko-rosyjskiej 30 et. 4 

Starkel J. Lekarstw.» na biedę 8 ct. p o PAŃ "workiem i Waning ocseł 

Szewczenko T. Hajdamacy, prze-|godaje się 11ty 
kład Leonarda Sowińskiego. 
GC: studjum o Tarasie Szewczence pów i gk, bo jest najs oześniejszą, rośni 

wyscko i znosi wilgoć i posuchę, jakoteż 


Wina węgierskie, - 
Gwarantowane czyste wina naturalne 
z własnych winnic, wysyłam : 

po złr. ot 

Piołunkowe (Wermuth, wino zicł, 4.40 
Ausbruch (wyskok. słodkie) 4. 

Czerwone lub białe wina, Austich 2.80 

deser. 2.20 
8. 


Śliwówicę (wystałą ) 5 
w baryłkach na RÓW po 4 litry 
z baryłka i franco do aade, 
pocztowej. 


Ed. Rittinger 5 


właściciel winnic, 
Werschetz (Południowe Węgry). 


Trawę miodową 


W lanatus) własnej prodnkceji tę 


Komedja w 1 


Ubrżeżu, poora Łapanów, lub p. 
nik kuzieo w Locbni 
I. gatnnek po cenie 4 złr. 5O ct. 
II. gatunek m 0; 


zpłatuie, 


Tatomir L. Ślady króla Jana ILI. w sg podsiawanis k n czów, osobliwie, dwu- Kopani w Krakowie : apteka Stockmara; 
kraju naszym 56 © letnich w słabszych gruntach, które od Stanisławów: apt. Amirowicz; Jarosław |Z najlepszej styryjskiej materji wełnianej bez kauczuku we wszystkich kiki 
Mrembecki St. Zofiówka, poemat wymarznięcia ochrania. Sioje się -na wil- apt. L. Wisłocki; Kołomyja: apt. Sidoro natnralnych, a to: brunatne, sieraczkowe i czarne, "E | 
0a 


10 et. 


świętej 10 et. 

Urbański. Nauka religii rz. kat. ko- 
ścioła 48 ct. 

Wilczyński A. Ze świata, obrazki i 
humoreski zł. 1.80. 

R a JK. Z etnografii 


Żółkowski Aloizy. Momus i Sj 
pourri 80 et. 

Żywoty Ś mig treh ka Biotad 
Skargi. Zeszyt 7, 8, 9, po 15 et. 


śm Fortepian 


„JMi i pie czątką. 


? Dlaczego ? 


?łak tanio? 


cdr wszystką bieliznę spo- 
rządz.m w domu i zadawalniam się: 
najmniej.zya zyskiem 
Wyborna koszula męzka z póltonuj, 
kiem potrójnym zł. 
Nader wyborna koszula męzka z Sy: 
fonu, kretona lub oksfur. zł. 1.60 


krajo- 


Prima kosz:13 męzka z iaa szego 

sogirta szyfonu a. 

mało używany w dobrym stania, jest ta-g p, jęsony meakie TAUERS płótna 
nio do #prze dania. zł. —-.70 
A. Orlowski, płótna rambnrg. sł. 1.10 

wa Lwowie, Rynek l. 36. IL. piętro. Kosznia jm z. skórzanego płó- 


tna, ręcznie wyszywana zł. 1.80 
Koszula damska z deca say- 
fonn, formy „bO 
Kattanik damski dobrej jakości obr 
biany sŁ 1.20 
Kaftanik damski , bazebtntanzh p 
skonały 1.40 
Majtki damskie z Rz szy- 
fonu zł. —.%B 


Verser Damnit plc 
Gw Cortet / 


kołdry, 8 obras 
pare, RŻĘ, | bez CH s płótna rum- Il. 
burgskiego 8 łok. dłagią, 2 AR 
szerokie 


6 ręczników do frotowania a 180 
6 kołnierzyków męzkich pory 
sł. 1— 


fasonu, poczwórne 
Męzkio kałosony j .dwabna zł. 1.50 
80 lorot sztuka płótna razatecy A 
go ’/, szerokości 


Leopold Grilawald, 
Wische-Erzeuger 
we Wiedniu, I, Plankengaese, 4. 
Zleceni* z prowinoji czy ode 
się rychło za pobraniem. 291 7 


8, 10. 0, 12, 1, 


Ceny wa Bo Te ak 


1868 7—? 
Centure po 6, 8, 10 do 12 ał 


Przy zamówieniach listowych uprasza si 
o przysłanie miary w centymetrach: 1. 
objętość piersi i grzbietu pod ramionami, 
wzięta, objętości Mici, m objętości 
bioder, 4, długości od miejsca pod ramio- 
nami do kibici. Miarę należy brać po sukni’ 


GGOGOGOGOOOGOGCO 
Kantor wymiany 
e. k. uprz. gal. 
akcyjnego Banku Hipotecznego 
kupuje i sprzedaje 


wszystkie efekta i monety 
pod warunkami najprzystępniejszemi. 


` LISTY hipoteczne, 


lo 
j akoteż 


5, premiowane Listy hipoteczne, 


które według prawa z d.1.lipca 1868 (Dz. p.P. XXXVI N. 98.) 
i najw. post. z dnia 17, Śrudata! 1871, mogą być użyte do, lo 

nia kapitałów funduszowych, papilarnych, kaucyj małżeńskich woje zał 
wych na kaucje służbowe i wadja—są w tymże kantorze do nabyeia, 


Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło- 
cznie po kursie o AO A bez doliczenia prowizji. 952 6—3} 


"RF MTERMICH 


GCCCCOGCGOC CCOCOQOOSO 


cz 
> 


Wy E i właściciele J. Dobrzański i "K. Trem 


Bransoleta 


wyjściu z sali ratuszowej, bransoletę zło- 
tą z kameą turkusami wysadzaną. Zna- 
lazen raczy się z nią zgłosić na ul. Sa 
kkramentek 1. 


oszukuje. się do kupienia sapobiega się i leczy przes użycie 


w Galicji wartości 15 do 30000 zł|; 
Zgłoszenia 
przyjmuje pod cyfrą S. T. 431. Haa wci z roślin, nie sprawiają rznięcia Ladomicka 
senstein & Vogler w Pradze, i 

86 


Doniesienia 


Henryka BLU m 
czasie od 13. lutego do 23 lutego 1833. 


różnych gierpioniach n zodziny mojej za- 
stosowane, tak zbawiennie dzia!ające się 
okazały, że postanowiłem takowe i pod 
czas podróży, do której się teraz wybie 


ching i żelazem mnie jeszcze dwie jak 
zwykle za zaliczką nadsełać. 


łem od pana, panską malagę z chiną i że- 
lazem, jakoteż z samem tylko żelazem, i 
przekunałem się, że takowe są „najwybor- 
niejszemu średkami* w zakresie swojego 
działania, przeto upraszam o łaskawe 
przysłanie jeszcze jednej butelki z chiną 
żelazem za pobraniem. 


Do apteki Wego n Blumenfelda „pod Złotym 


robi“ 
flaszki, 


W. 
własciciel dóbr w Baryłowie, p. łŁopatyn. 


Wielmożny pan Henryk Blumenfeld we 


ną i żelazem, ponieważ poprzednio w7ięte 
„óztery butelki znakomicie mi skutkowały“ 
w cierpieniu nerwowem. 


wieżą i pewną, sprzeduje zarząd 4 R. właściciel dóbr w Cerekwi, o. p. Uście 


Tolowinie wedle własnej ceny FE 
wnięcia narar 10 koroy| BED" 

Jest to jednaj tym Słoniem* Henryka Blumentelda 
Poprze-|g pealepozy ch traw do podsiewania daj we Lwowie. Ta 


. Beizera, 


gotną ziemię, bo nie znosi włoczki a po wicz; Tarnów: apt J. Reid; Stryj: apt. L. 
Urbański. Sposób słnżenia do mszy krzeboje dużo wilgoci de k'elkowania. Na Gärtner; Jaworów: apt. W. Lachowicz; 
liłach i czystych piaskach x trudnośnią Sąduwa Wisznia : spt. Włodzimierski; 
wschodzi. Esłdy worek ibydęyi kuitia Brody: 
2—8 Weiss; Tarnopol: apt. 
Krystynopol: 


apt J. Tomaszewski. 
Bełdowieza. 


Blumenfe 
nie przyjmować. 


Obwieszczenie, 


biono d. 10. bm, wieczorem przy W kancelarji urzędu zastawni 


katedralnego lwowskiego, odbędzie 
PUBLICZNA LICYTACJA dnia 


. B. pierwsze piętro, przy Się 


__ zaległe fanty: złota, srebra i klej- 
noty sprzedawane będą. 703 2--3 
Lwów, dnia 2. marca 1883. 


——|poczta Przemyślany. 


Zatwardzeniu 


Bliższ» wiadomość u stróża 


Pigułek roślinnych CAUVAINA 


Przepisywane przez lekarzy francuekich 
zagranicznych od lat 40 zawsze z wiel- 
kiem powodzeniem, ponieważ, składają się 


majątek 


z bliższem opisaniem pod. airos 

olek i mogą sią używać jako środek 
orzeźwiający, oczyszczający krew lub spra- 
wiający przeczyszczenie. mod? użycia w 
polskim języku. W Paryżu Bl. rue 


dackiego. 
1--8 


ELDA slaby rę n Kaipo pigułce majżoweł się na- 
pis AIN‘, 31 7—? 

W Paryżu p. Dohaut, Hanb. rue St, Denis. 

„Kiss można we Lwowie w aptece 


we LWOW uznanego środka 


Antimettystiko 


Chrzanów, 13. lutego 1838. 


mA W. Red yoza; w Poznaniu w apt. dr 
ankiewika ; w Brodach 


M. Kullak Franzosa. __|nle i wstręt przeciw zbytniemu 


aad sobie mieć. Proszę przeto prócz 
owanych czterech butelek Malagi z 


ł liż ó 
fabryka towarów glinianych, IBe użycia, 0 57 7 
w Anussig n. E. (Czechy), poleca 


odprzedającym saskie bruna- 


Z pits: ai eż E 


d Cyfer. 


PILE, 19. lutego 1888. 
Wielmożny panie dobrodzieju ! 
Ponieważ już wielokrotnie zapisyw 


Kesmarku w (górnych Węgrzech) 


aptece p. Zygmunta Ruckera 
Lwowie 


Cenniki 
89 1-10 


naczynia kuchenne. — 
gratis. 


Z szacunkiem; Æ. Baraniecki, 
Celejów, poczte Chorostków. 


Baryłów 21. lutego 1883. 


Alfred Rassl w Opawie, 
HANDEL NASION 


poleca swój skład wszelkich rolniczych i lasowych nasion do upra- 

wy wiosennej — a to traw, koniczu wszelkiego rodzaju. — Wszystkie 
nasiona lasowe pod gwarancją siły kiełkowania. 

Oryg franc. lucerna oryg. amer. kuknrudza [koński 

ząb), wszystko ze zbioru r. 1882, na staranniej czyszezone z gwarancją 

kiełkowania. — Cenniki i próbki gratis i franco. 539 3-3 


Kupno wszelkich nasion. 


Skład w:zelkiego rodzaju nawozów sztucznych 
kości PUC JIS najdelikatniej mielonej z klejem, 
preparowanej, 
nadfosfaty, amoniak, nadfosfaty, szczególnie do uprawy kar- 
tofli, buraków, rzepaku, 


słoniem* Lwów. 
Malaga z chiną i śeluzem „dobrze mi 
proszę mi przysłać jeszcze dwie 
oważaniem 
teszeński, 


W Cerekwi 28. lutego 1883. 


Lwowie. 
Proszę o cztery butelki Malagi z chi- 


Należytość za- 
z poważaniem 
Juliusz Traczewski, 


solne __solne (nad Wisłą). 


„era flaszki pr prawie pólitrowejió 2 złr. 
, Zaś z chiną i żelazem złr. 2.50. 


Sprzedaż w dowolnych ilościach. 
Udziela się wszelkich objaśnień z uprzejmością. 


JOGGOOOGOOC 


Na wiosnę i lato. 
Nieprzemakalne plaszcze z kapuzą | 


981 1—3 


Główny- skład: Apteka p 


Oprócz te F we Lwowio w aptekach: 
Tzyżanowskiego , Mussila i 


Płaszcz dla turystów z kapuzą zł. 7.— || Zupełue ubranie męzkie od 20 
Płaszcz do podróży inb polow. „ 10.50 
Menżykow, płaszcz cesarski lnb * (da 


zarzutka od zł. 12 do 


== Nieprzemakalne kapelusze gunge 
dla mężczyzn, pań i dzieci od zł. 2.50 do zł. 


Damaki 


„płaszcz od deszezu 
apt. Inlender; Dolina: apt. H. 
F. Jamrógiewicz. 


Z. Ormezowski; Żurawno: 


Główny akład w Czerniowcach : apt. 


towych ubraniach najrychlej i najtaniej. 


Jan Griinzberg, 


handel sukna w Grazu. 


gł aa, igły żadać wina 
da i patisdona ct 
679 


Galicyjski Zakład kredytowy  włościański. 
Czternaste zwyczajne 


Walne Zgromadzenie 


odbędzie się we Czwartek dnia 19. kwietnia 1883, o godzinie litej przedpołudniem, 
we własnym gmachu Zakładu we Lwowie. 


Porzadek dzienny: 


1. Sprawozdanie z zarządu Zakłada i przedłożenie bilansu za rok 1882. 
2. Sprawozdanie komisji weryfikacyjnej. 

3. Uchwalenie rozdzia u zysku czystego. 

4. Wniosek o zmianę, względnie o uzapełnienie art. 98. statutu. 

5. Wybór komisji weryfikacyjnej na rok 1883. 

6. Wybór członków do Rady zawiadowczej (art. 60. i 85, statutu.) 


Na Walne Zgromadzenie zaprasza sig wszystkich do głosowania uprawnio- 
nych w myśl art. 20. statutu. 

Pp. właściciele listów dłużnych zakładu, którzy mają zami:r uczestniczenia 
w zgromadzeniu, zechcą swoje listy dłużne w wymaganej siatutem wysokości, naj, óż- 
niej do dnia sh marca b. r. deponować: 

e Lwowie w kasie centralnej zakłada, lab 
= Wiedniu w Union Banku, 
» A nglo-austr. Banku. 

Zamknięcia rachunkowe złożone będą w sekretarjacie Zekładu na osiem dni 

przed Zgromadzeniem do przeglądnięcia dla uprawnionych do głosowania. 


Lwów, doia 4. marca 1883. 


Rada zawiadoweza . 
(Przedruk nio będzie płacony.) 


lacna 
Węgierskie 


losy czerwonego krzyża 


Rocznie trzy ciągnienia. 
Główna wygrana złr. 120.000 w a. Główna wygrana. 


Dalej złr. 50.000, 25.000, 15.000, 10.000. 
Liczno wygrane uboczne. Najmniej. wygr., którą każdy lon zrobić musi, wynosi teraz 6 zł. i podnosi się do zł. 10. 
tA Lesy 28 gotówkę po Alona ia kursie 6 zir. 50 et. 
Kwity udziałow e (Bezugacheine): 
losy za opłatę w A ratach miesięcz, pe złr. 1||na 5 losów za opłatą w a ratach miesięcz. po zł. 2 


? a » A Ld n 8 n n 
» » n 2 » 25 19 A 
Ped RAST i wyłączne prawo gry przy najbliższym ciągnieniu. 


Bank- ind Wechsierzeschifit der Administration des 


MEROUR (S. Pohtzer) BUDAPEST, 


2 
3 
4 


ME... DOROTHEAGASGE, 12. 


w Odpowiedziałky redaktor Platon K Kostecki. 


Realność 


czego „Pii Montis“ kościoła Ormiań |15 minut od miasta powiatowego Przemy- 
ślany odległa, ma do 77 morgów prze- 


spiobrz, się w mośl $ 40 atatutu 
młyu wodny o 2 kamieniach i chałupę od 
873 do 182 nowo wybudowane, jest 
każdego czasu do nabycia. Bliższa wia- 
domość B. STRZELECKI, w Borszomig, 
09 1—3 


Nauczyciel 


z powołania, wieku stateoznego, filolog, 
mogący gruntownie udzielać początków 8. Wybó: 7 
muzyki na fortepianie, poszukuje miejsca 
Ranoryciela MACY Bli'sza wiadomość|4. Wybór 8 członków jako rewidentów 


„G. B. 8.* Lwów, ulica A- 
nr. 14, w mieszkaniu p 
720 L- 


Pociąg do pijaństw: 


pomocą w niezliczonych wypadkach! 


w apt. pp Użycie takowego sprawia obrzydze- 
pijaniu się spirytnsów, naprawia ape- 


tyt i t b 
Rober t Neseni, nieszcżęśliwej jego kródnitić T swemu 


Cena flaszki z przepisem użycia | 
złr. 1 ct. 50, Jedynie prawdziwe do 
tno-glazurowane i bolesław= nabycia za zaliczką pocztową przez 
skie branatno i biało glazurowanelaptekę zur ungarischen Krone w 


738 1—10 |wa we własnym zarządzie. Lekarz zakła- 


zawierające w sobie gwarantowany 
procent azotm i rozpuszczalnego kwasu fosforowego. 


sk lub styr. sacco od zł 10 , serg en a 


modny i nader ubier, od 18 do „ 20.— 


Wszelki gatunki gunki wiosennej i letniej, modne w wełnianej guńki 
zupełnie nieprzemakalnej, dostarczam w dowolnych ilościach na ać M, PA 


Podziękowanie 


Og'oszenie, 
Hi war 2 Witold Wolański, 


Zwyczajne Walne Zgromadzenie, 
Gzłonków kasy naliczkowej 


„NADZIEJA“ 


wanego Z nieograniczoną poręka, odbędzie poutoa la podupadłej rodziny J. Ż. 


w dniu 18. marca 1883, 


o godzini» śtej po południu w lokaln „Czy: 
elni polskiej. * 
Porządek lzieuuy. 
sza ||. Aaa dyrekcji z czynności z: 
k 1882. 

a. Sprawóżitić k.mieji rewizyjnej : 
przejrzanych rachunków i udzieleni: 
dyrekcji absolutorjnm, 

7 członków Ridy zawiadowcze 

na lat 3 i zatwierdzenie dyrekcji. 


dziękowanie. 
SŁUPKI, dnia 7. marca 1883. 
ktaw Trzciński. 


Chustki 


włócakowe 


malaja, 
kolo i biał 
Flanelkę roime] szacdkkać s 


e bi ta lorow 
Barchan "piap * 
Pończochy, sa ptk i poń- 


dziecinne 


| 


wełmiane, 

flanelkowa, 
i prawdziwe Wi- 
4025 2 ? 


ra rok 168!. 
Wni ski członków, 
Rada zawiadowcza 
kasy zaliczkowej „NADZIEJA“ 
"w Kulikowie, dnia 9. m:roa 1883. 


Ks. St nistaw Stojałowski, 


Dy-|5. 


St. Quentin, 24. W. eży, ab 7 D 

pięaiki Cauyaina majdowały się we Hako. może być wyleczonym eż aA Teaia oc, kaftaniki.» s oai i . 

a A ne > 4 a- 

o skutkach win leczniczych aptekarza |nikach, włożonych w pudełka kartonowe, |zą wiedzą lub bez wiedzy pijaka za Ry zie laj mizelki, apodnice, kaja miteńki 


*z włóczki i sukienne, 
Uachemiry, Tybety, Terna, Atro- 
va, Pikę i Ryps czysto wełniane, 
czarne i w kolorach , — poleca 
w w.elkim wyborze, w najprzed- 
niejszych gatunkach, 
i za sumienną cenę pod gwarancją 


Handel płócien, bielizny sto- 
łowej i towarów mieszanych 


ulica Vivienne 36 
w Paryżu. 
Syrop ten leczy kro 
ty, liszaje, wyrzuty ey- 
flistyczne, ozyświ 
krew. 


Dr. CHABL 


DEPURATIF 
dn SANG 


na-|POMADA przeciw liszajom, wyrzutom. 


KĄPIELE MINERALNE pozę slabo- 
śoiom naskórnym. 12—34 


PLUS DE SYROP z CYTRY. 


ANU ŻELAZA, le- 
COPAHU 


l 


Lwów, Rynek, liczba 26, 


opi- zy gonoreje, utraty na- 


Ma w o EEE zakład ordynacyjny 


AKŁAD 
wodoleczniczy i żętyczny. 


Pora kąpislowa trwa od 1. maja do po” 
ozątki psź ziernika, Restauracja zakłado 


iw 
we 


dr. L. G. Krans, 


czeniach szczęśliwych, 


dowy dr. St. Smoleński. Wczesno zamó” 
wienia mieszkań, załatwia i prospekta rog- 
ayła na żądanie, Inspekcja z:ktadowa : 
AR Jaworz3 koło Bielska, 
aus 


skutku. 


Szląsk |platz 4, od 2. do 5. godziny. 
260 1 10 {z289 Także listownie. 


przyrządzony z ruślin leczuiczych według własnej metcdy 
ekstrakt, który od wielu lat okazał się skutecznym prze- 
ciw cierpieniom nerwów, a tc: bolom penie 
migrenie, ischias, bolom w krzyżach i »rzblecie, e 
lapsji, porażeniu, osłabieniu i pomasaniom Dr. Bkaka 
ukstrakt nerwowy używa się ze sxutkiem prz ciw remma- 
tyzmewi, sztywności muszkułów, reumatyzmowi w 
stawach i muszkałach, nerwowym bolom w głowie 1 
j| szamowł w uszach. Ekstrakt dr. Bohra używa się zewceętrznie. zh fla- 
j| szco.ki z dokładnym opisem 70 ct., zawsze w zapanie. 33 4—10 
! Główny skład: Gloggnitz, Niederð: sterreich, w aptoce Juliusza Rae. 
Skład we Lwowie w apt K. Mikolascha i Z. Ruckera. 
i NB. Przy kupnie raczy azan. Publiczność uważać na to, ażeby na ob- 
winięcu flaszeczki znajdowała się wydrukowana marka ochronna. 


(p, A 


ASTHME 


USZNOŚĆ, 
chrypka. 
katary, za» 


łów oddechowych ustępują po użyciu 
RUREK LEVASS EURA 7 


W Paryżu, SR łówn ERONIER 
TEN 


Aptece Pana Levassesr, rue de la Monnaie, 23. 
we wszystkich głównych aptekach. 


Dra 


CZ TRESNA WARCE e a. 
Powszechnie uwieńczone JANA HORFA"1 


narodowe środki leczniczo-pożytwne, (wyroby słodowe), odznaczone 
58-kroć przes lekarzów i króów, tudewż przes książąt i księśne, 
książęta udzielne ś w 400 c k. austr. i niemieckich garnizonowych 
sapitalach i w innych publicznych zakładach leczniczych wprowa- 
dzone, jako środki wzmacniające, praktykowane w narodzie od 30 
lat. Tego dowodzą codziennie nadchodzące adresy dziękczynne. 


OQGsiągnięte skutki lecznicze 


na cierpiących na suchoty, powszechne osłabienie, na brak apetytu, 
kaszel, piersi, za pomocą 58 kroć odgnaczonych, to Świecie 
uwieńczonych 
Jana Hoffa „wyrobów słodowyeh* 


a to: jedynie prawdziwego JANA HOFFA piwa zdrowia z ekstraktu 

słodowego, słodowej czekolady zdrowia i słod. cukierków piersiowych. 
Do jedynego wynalazcy i fabrykanta prawdziwych preparatów 

słodowych leczniczo-pożywnych, c. k. dostawcy nadwornego, pana 


Jana Hoofta, 


k. ródcy, posiadacza o. k. złotego krzyża zasłogi z koroną, kawalera wyso- 
kich orderów t wyłącznego fabrykanta Jana Hoffa ekstraktu słodowego, do- 
stawoy wielu książąt Europy, we Wiednia, fabryka: Grabonhof, Briinner- 

strasse, 2, kantor i skład fabryczny: Graben, B ianorstrasse 8. 
Chwalebne uznanie lecznicze od dostojnych osób. 

Cierpiałem na straszne bole w żołądku; każdą potrawę i każdy 
napój wyrzuciłem natychmiast w postaci zgniłej, kawą cuchnącej 
substancji, żadne lekarstwe niepomagało, a z szybkim biegiem wzma- 
gające się osłabienie i wychudnienie odbierało mi wszelką nadzieję 
na wyzdrowienie, gdy w tem położeniu uciekłem się do pańskiego 
Hoffa ekstraktu słodowego. Po kilku dniach pokazało się znaczne po- 
lepszenie. I'rócz Boga zawdzięczam tylko panu uratowanie życia mego, 

Zawsze panu wdzięczny 
Voelker, dyrektor dóbr w Nowej Igławie. 

Przeciw memu ciężkiemu "kaszlewi używałem nadaremnie róż- 
nych lekarstw; zacząłem brać pański ekstrakt slodowy, pańską cze- 
koladę słodową i piersiowe cukierki słodowe. Nietylko pozbyłem się 
kaszłu, lecz odzyskałem moje siły mając 73 lat, Z radością pole- 
cam Jaua Hoffa preparaty słodowe całemu światu, 

PARYŻ, rue @eoffroy. Minister baron Hugo Bülow. 


Chwalebne uznania lecznicze od dostojnych osób. 


Jego Mość 


król Danii, polecił przez swego adjutanta zawiadomić pana Jana 

Hoffa, że wysoce ceni wartość piwa zdrowia z ekstraktu słodowego. — 

Królewskie oświadczenie brzmi jak następuje: „Z radością spostrzegłem 

skuteczność leczniczą Hoffa ekstraktu słodowego u mnie i u wielu 
członków mego domu”, 

Cuda zdziałało tutaj piwo zdrowia z ekstraktn słodowego. — 
Przyszlij mi pan znowu 58 flaszek piwa zdrowia i t. d. 

Haseldorf pod Utensen 4. marsa 1882. 

Podkomorzy kawaler Oppen-Schillden. 

Ceny Jana Hoffa preparatów słodowych na prowincje z Wie- 
dnia: Piwo zdrowia z ekstraktu słodowego ze skrzynką i flaszkami: 
6 flaszek złr. 8.82, 13 flaszek złr. 7.26, 28 flaszek złr. 14.60, 
58 flaszek złr. 29. 10; 'J, kilo czekolady słodowej I. złr. 2.40, LI. 
złr. 1.60, III. złr. 1, (Przy odbiorze większych ilości rabat.) Cu- 
kierki słodowe: woreczek 60 ct. (także */, i "|, M Preparo- 
wana pożywna mąka słodowa dla dzieci złr. 1. BRoncentzywanji 
ekstrakt słodowy flakon 1 złr, także po 60 ct. Kawa słodowa pa- 
kiet 50 ct., także 30 ct. Zupełna kąpiel słodowa 80 ct. 168 5—1b 

Główny skład we Lwowie: Z. Rncker, J. Beiser, Piotr Mikolasch, 
H. Blamenfeld aptek., Karol Bałłaban handel. Biala: Zabystrzan apt. Brody: 
wszystkie apteki, Bochnia: J. Michnik. Budeanów: Jasiński, Csermiowoe J. 
Gólichowski, hracia Tabakar, Ignacy Sohnirch. Drohobyce: T. Jabłoński, L. 
Dobdrz ecki, Gródek Lipius, Jarosław: J. Bhom apt., S. Ellenberg, Wisłocki 


apt. Jasło: T. W. Barglewicz apt., Kołomyja: Jan Sidorowicz. Kraków Jan 
Janiga J. Trauczyśski, Edward Fucha, W. Redyk, zał Wiśniewski apt. 
Nowy Sącz: J. Grossbard i apteki. Przemyśl: Kozłowski, M. Krug i 
wmystkie apteki. Reessów: A. Karpiński apt w Sro) Schaitter 4; Cóż, 
Neugebauer. Sambor: B. Maresch, Aleksiewicz apt, Sanok: Hochdorf, Józ. 
RBynczśrski. ORO" Jan Macura i Albin Amirowicz aptekarz i Kalman 
Jonasz, Stryj: D. J. Nussenblatt & Cmp., cbie apteki. Suczawa: Kd. Liszka 

apt.; Tarnopol: wszys.apt.; Tarnow: W, Mildner; Żurawn?: Tomaszewski apt. 
a ma wz E e E E ey E P e 


TA aika 1ed Narion = 30] drukarni „Głazety Narodowej.“ 


KOWALSKIi MEYER 


p p ln 
ienia | upławy białe.|Pierwszy (istniejący od roku 1872), 


"szel- 


NEVRALGI ESNEA 


dawnione i wszeikie cierpienia kana- | nerwowe każdej chwili usłęgnja po 
użyciu pigułek antinewralgicznych 


k. podkomorzy i właściciel dóbr, sło- 
ył do rąk moich 5.000 złe na cel do- 
broczynny, pozostawiając mi zupełną wol- 
strzeni, obszerny dom mieszkalny, szopę;jw Kniikowie , stowarsyszenia zareiestro-ność użycia takowych, - Kwotę tę na 
stajnię, wozownię, drewutnię, kurnik, kar- d 

czem pewnym być może, iż za zwrot pa- 16. kwietnia ISS3, na którejjmniki it. d, piwnicę, stodołę, 
miątki familijnej nagrodę otrzyma, 


_ Pies legawy, 
6 miesięczny, maści migdałowej jest do 
sprzedania. 
domu nr. 2. ulica Kalecza. 


w 


Czortkowskiem zamieszkałej, użyłem, — 
Miło mi czyn ten szlachetny podać do 
publicznej wiadomości i niniejszem Bza- 
nownemn dawcy oświadczyć szczere p 

738 


dla cierpiących ma Merwy, 
pilepseję (PADACZKĘ), — leczy 


opierając się na 25-letnich doświad- 
Honorarjum tylko po widocznym 


Ordynnje ws Wiedaia, Schlick- 
1—15 


